
Porozumienie „trzech“  
budzi nadzieje świata

TAJEMNICZY PRZEDMIOT
k t ó r y  przybył z  Kosmosu (?)
pasjonuje Australie

r N O W Y  JO R K  P A P . C a ła  A ustra lia  pasjonuj« się 
zagadką na m iarę  najlepszych powieści fantastycz­
no-naukow ych. Oto k ilk a  tygodni tem u na pole jed  
ne j z w ie lk ich  fa rm  w  N o w e j Południow ej W a lii 
spadt z nieba obły p rzedm iot, podobny z kształtu  
do zam kniętej czaszy.

R Z Ą D  A U S T R A L IJ S K I 
z w ró c ił się do rzą d ó w  U S A  
i ZS R R  z za p y ta n ie m , czy 
ó w  d z iw a czny  p rze d m io t 
n ie  s ta n o w i p rz y p a d k ie m  
ja k ie go ś  ubocznego p ro d u k  
tu  dośw iadczeń  kosm icz ­
nych. O dp o w ie dz i % M o ­
s k w y  i  W a szyn g to nu  b y ły  
przeczące. W ówczas n a u ­
k o w c y  a u s tra lijs c y  z a b ra li 
się do s tu d io w a n ia  zagad­
kow ego zna lez iska , a le  ku  
ic h  z d u m ie n iu  okaza ło  się 
n a jp ie rw , że je s t ono w y ­
konane z m a te r ia łu , k tó ­
rego uczen i n a w e t n ie  p o ­
t ra f ią  o k re ś lić , a ponadto  
je s t to  m a te r ia ł ta k  n ie ­
s ły c h a n ie  tw a rd y , że n ie  
im a ją  s ię  go żadne, n aw e t 
n a jo d p o rn ie jsze  narzędzia  
O czyw iśc ie  za in te re so w a li 
się n a ty c h m ia s t ty m  fa k ­
tem  a m e rykań scy  fa c h o w ­
cy z b ro je n io w i. A  nuż ja ­
kaś g e n ia ln a  s ta l p a n c e r­
na? A  może k a w a łe k  su- 
o e ru lt ra ra k ie ty  „K o sm o s- 
K osm os” ?... .

♦  M O S K W A  P A P . 
P rem ier C H R U S ZC ZÓ W
spotkał się 10 bm. na 
K rem lu  z przywódcą  
bry ty jsk ie j Labour Par 
ty, Haroldem  W IL S O ­
N E M .

♦  W A S Z Y N G T O N  
PAP. Sekretarz praso­
w y Białego Dom u, P ier 
re  S alinger opuszcza 
dziś W aszyngton uda­
jąc się do Europy, by 
poczynić dalsze przygo­
towania do zapowiedzią  
nej podróży Kenne­
dyego.

♦  B O N N  P A P . Z a ­
trzym any przez policję  
z&chodnioniemiecką w  
czasie procesu Lorenza  
K norra w  Solingen re ­
daktor naczelny Radia  
N R D - „Deutschlandsen- 
der’’ dr Georg G RAUS  
N IC K  ciągle przetrzym y  
w any jest w  w ięzieniu .

Rekrutacja
n ow ych

astronautów
N O W Y  J O R K  P A P . W  U S A  

O g ło szo n o  r e k r u ta c ją  d o  n o ­
w e j  e k ip y  10— 15 k o s m o n a u tó w  
w  ra m a c h  r e a liz a c ji  p r o g r a -  

. m ó w  „ G e m in i ”  o ra z  „ A p o l ­
l o ” .

J a k  w ia d o m o , p ie rw s z y  z 
t y c h  p r o g r a m ó w  p rz e w id u je  
u m ie s z c z e n ie  n a  o r b ic ie  na  
d iu g i  o k re s  czasu  d w ó c h  kos  
m o n a u tó w  n a  p o k ła d z ie  je d ­
n e g o  s ta tk u  k o s m ic z n e g o . 
D r u g i  p r o g r a m  z m ie rz a  do  
r e a l iz a c j i  lą d o w a n ia  na  K s ię ­
ż y c u  d w ó c h  k o s m o n a u tó w  
p rz e d  u p ły w e m  d z ie s ię c iu  la t .

P rz y s z l i  k o s m o n a u c i o d p o ­
w ia d a ć  p o w in n i  m . in .  n a s tę ­
p u ją c y m  ’w y m o g o m : i )  n ie -  

.u k o ń c z o n e  34 la ta  ż y c ia  i 
w z ro s t  n ie  p r z e k ra c z a ją c y  6 

« tó p  ( l  m e t r  80 c e n ty m e t ró w ) .

zbytn ią  ciekawością. „Z a ­
łóżm y, że rozp iłu ją  w  koń­
cu tę idiotyczną ku lę  —  
pisze dziennik. No i  co mo 
żna znaleźć w ew nątrz?  
M ałych  —  zielonych lu ­
dzi?"

Zagadka  czeka na ra z ie  
na ro zw ią za n ie . N ie m n ie j 
a m e ry k a ń s k i d z ie n n ik  
„T H E  O R E G O N IA N ”  p rz e ­
strzega uczonych  przed

„Nołicias de Hoy’

o pobycie 
Castro

w ZSRR
H A W A N A  P A P . D z ie n n ik  

„N O T 1 C IA S  D E  H O Y ” , o m a ­
w ia ją c  p rz e m ó w ie n ie  w y g ło -  
szone p rz e z  p r e m ie ra  C a t r o  
p o  p o w ro c ie  *e  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k ie g o , p is z e  m . in . :

F id e l  C a s r o  b e z p o ś re d n io  
m ó g ł o b s e rw o w a ć  w ie lk ą  t r o  
s k ę  N i k i t y  C h ru s z c z o w a  o 
p r o b le m y  d o ty c z ą c e  je d n o ś c i 
o b o zu  s o c ja lis ty c z n e g o , je d ­
n o ś c i w s z y s tk ic h  p a r i l i  k o m u  
n is ty c z n y c h  i  r o b o tn ic z y c h ,  a 
ta  t r o s k a  o d p o w ia d a  n a sze m u  
s ta n ó w  s k u : — u m a c n ia ć  w  
r a m a c h  zasa d  m a rk s is to w s k o -  
le n in o w s k ic h  w s z y s  k o  to ,  co 
nas je d n o c z y , o d rz u c a ć  w s z y ­
s tk o  to ,  co  n a s  r ó ż n i.

F id e l  w id z ia ł ,  że to w a rz y s z  
C h ru s z c z ó w  t ro s z c z y  s ię  b a r ­
d z o  o p o k ó j ,  ja k o  c z ło w ie k ,  
k t ó r y  z w ła s n e g o  d o ś w ia d c z e ­
n ia  w ie  c o  to  je s t  w o jn a  i 
ja k o  p rz y w ó d c a  p a ń s ‘ w a , k tó  
r y  z d a je  s o b ie  s p ra w ę , c zym  
b y ła b y  z a g ła d a  te r m o ją d r o ­
w a .

M O S K W A  P A P . Agencja  TA S S  podaje: 
M iędzy prem ierem  Z w ią zk u  Radzieckiego N. S. 

C IIR U S Z C Z O W E M , prezydentem  Stanów Z jed ­
noczonych Johnem  K E N N E D Y ’M  i prem ierem  
W ie lk ie j B ry ta n ii H aro ldem  M A C M IL L A N E M  
osiągnięto porozum ienie w  sprawie w znow ienia  
w  połowie lipca roku bieżącego w  M oskw ie dys­
kusji nad zagadnieniem  zaprzestania prób z bro­
nią' nuklearną. W' rozm owach tych wezm ą udział 
przedstawiciele Zw iązku  Radzieckiego, Stanów  
Zjednoczonych i  W ie lk i e j B rytan ii.

P R Z E M Ó W IE N IE  K E N ­
N E D Y E G O  n ie  b y ło  po­
zbaw ione  w y p a d ó w  a n ­
ty k o m u n is ty c z n y c h . P o ­
w tó rz y ł on szab lono­
w y  za rzu t, że p rz y c z y ­
ną n ap ięc ia  na św ie c ie  je s t 
„k o m u n is ty c z n e  dążenie  do 
na rzucen ia  in n y m  swego_ 
sys tem u ” . ,

W A S Z Y N G T O N  P A P . —  n ie  może za pe w n ić  a bso lu t 
P re zyde n t K e n n e d y  w y g ło  nego bezp ieczeństw a, a le 
s ił w c z o ra j p rze m ów ien ie , będzie  na pew no lepszym  
w  k tó ry m  o św ia dczy ł, że sposobem jego  za pe w n ie - 
rząd  a m e ry k a ń s k i nie za - n ia  n iż  n iep o ha m o w a ny  i  
m ierzą dokonywać do- n ie m o ż liw y  do s k o n tro lo - 
świadczeń z bronią n u k - w a n ia  w yśc ig  zb ro jeń , 
learną  ̂ w  atm osferze tak P og ląd, że zapew n ien ie  
długo, ja k  długo nic uczy- p o k o ju  je s t czym ś n ie rea l 
nią tego inne państwa, n ym  K en n ed y  u zn a ł za 
N ie  w z n o w im y  ty c h  d o - „niebezpieczny i defety- 
’w ia d c z e ń  p ie rw s i —  p o - styczny” N ie  m ożna zgo-
w ie d z ia ł K en n ed y. 

M Ó W C A  W Y P O W IE
D Z IA Ł  S IĘ  za p on ow nym  
zbadan iem  stosunku  
Z w ią z k u  
w s ka zu ją c  na w ła ś c iw ą

dzić  się z pog lądem  
w o jn a  je s t  n ieu ch ro nn a .

P re zyd e n t zaznaczjd, że 
zapobieżenie  to ta ln e j w o j-  

R adz ieck iego . I ,ie  w e w s p ó ln y m  in -
sa w ła ś c iw a  teresue_ S ta n ó w  Z jednoczo-

Jutro now* podróż d i Gaulle’a

o b u  narodom  „wspólną od W *  1 Z w iązk u  R adziec- 
rażę do w o jn y ”. Mego.

M ó w ca  p o d k re ś lił,  ż< 
zawarcie układu w  spra 
w ie zakazu doświadczeń : 
bronią nuklearną  u m o ż li­
w i- m o ca rs tw om  a tom o­
w y m  p od jęc ie  b a rd z ie j sku 
tecznych  k ro k ó w  w  k ie ­
ru n k u  zażegnania w ie lk ie ­
go n iebezp ieczeństw a, « 
m ia n o w ic ie  dalszego roz 
powszechniania się broni 
nuklearnej. Żaden u k ła d  -  
p o w ie d z ia ł p re z y d e n t —

Henryk Cleśluk
— zaslępca

Gen. P roku ra iora  
PR L

w Szczecinie
D O  S Z C Z E C IN A  p rz y b y ł 

zastępca. G enera lnego  P ro ­
k u ra to ra  P R L  —  H e n ry k  
C IE Ś L U K . Dziś  uczes tn i­
czy on  w  n aradz ie  p ro k u ­
ra to ró w  p o w ia to w y c h , po­
św ięcone j a k tu a ln y m  p ro ­
b lem om . w a lk i z p rzes tęp ­
czością gospodarczą. W  na  
ra d z ie  p ro k u ra to ró w  b ie ­
rze ró w n ie ż  u d z ia ł k ie r .  
W ydz. A dm . K W  P ZP R  

—  J u lia n  L E N A R T , (w itj

W  O B E C N O Ś C I p rz e d s ta w i 
c ie l i  n a jw y ż s z y c h  w ła d z  
p a r ty jn y c h  ł  r z ą d o w y c h  z 
I  S e k re ta rz e m  K C  P Z P R  
W ła d y s ła w e m  G o m u łk ą  i  
P reze sem  R a d y  M in is t r ó w  
J ó z e fe m  C y ra n k ie w ic z e m  
n a  cze le , o t w a r to  X X X I I  
M ię d z y n a ro d o w e  T a r g i  P o 
z n a l is k ie .  N a  z d ję c iu :  W la  
d y s la w  G o m u łk a  i  J ó z e f 
C y ra n k ie w ic z  w  P a w ilo n ie  

Z S R R .

Zapowiedź rozmów 
ZSRR-USA-Angliu
dyskutowana w Paryżu

P A R Y Ż  P A P . N a  jutr®  wyznaczono rozpoczęci« 
ko le jne j podróży prezydenta  de G aulle ’a  po depar­
tam entach francuskich. T y m  razem  odwiedzi on czte­
ry  departam enty zachodnie. Podróż m a potrwać d«  
niedzieli.

„u k ła d u  o p rz y ja ź n i"  m ię-, 
dzy F ra n c ją  i  N R F . O b­
s e rw a to rz y  sądzą, że w ię k  
szość g a u lłis to w s k a  zdoła 
p rze fo rso w a ć  ra ty fik a c ją  
t ra k ta tu  m im o  p ow a żn e j o- 
p o z y c ji w  ło n ie  p a r la m e n t 
tu .

W  D N IU  D Z IS IE J S Z Y M  
de G a u lle  p rze w od n iczyć  
będzie w  godzinach  popo ­
łu d n io w y c h  pos iedzeniu  
fra n c u s k ie j R ady M in i­
s tró w . Z d an ie m  obse rw a ­
to ró w , d y s k u to w a n ą  będzie  
sp raw a  ogłoszonego o s ta t­
n io  p orozu m ie n ia  do tyczą ­
cego ro z m ó w  m iędzy 
Z w ią z k ie m  R a dz ieck im . 
S ta n a m i Z je d n o c z o n y m i i 
W. B ry ta n ią  w  ce lu  p od ­
p is a n ia  u k ła d u  o zakazie  
dośw iadczeń  n u k le a rn y c h  

W  P A R Y Ż U  zw raca  się 
uw agę, że w  czasie p ie rw  
szych d w óch  d n i pod róży 
ie  G a u lle ’a, Zg rom adzen ie  

N a ro do w e  deba tow ać b ę ­
dz ie  nad  ra ty f ik a c ją  pod ­
pisanego w  s ty c z n iu  b r. 
przez ka n c le rz a  A denauera  
i  p re zyde n ta  de G a u lle ’a

Autobus 
w wąwozie

N O W Y  J O R K  P A P . — 
W  p o b liż u  m ie jscow ośc i 
E sca lan te  (w  s tan ie  U tah) 
w y d a rz y ła  się tra g iczna  
k a ta s tro fa  sam ochodowa. 
A u to b u s  w io zą cy  sporą 
g ru pę  s ka u tó w , s toczy ł się 
z d ro g i do w ą w o zu. Jede­
nastu  ch ło p có w  pon ios ło  
śm ie rć  na m ie jscu .

Czołowa postać
w „aferze Profumo“

nadal
pod kluczem
L O N D Y N  P A P . D r  Stfr- 

phan W ard, czołowa po­
stać w  aferze b. b ry ty j­
skiego m in istra  w ojny, Pro  
fumo, pozostanie w  aresz­
cie do 17 bm. Był on w  po 
niedziałek przesłuchiwany  
przez sąd londyński, k tóry  
odrzucił jego prośbę o 
zw olnienie za kaucją. W ard  
zaprzecza kategorycznie o - 
skarżeniom , iż czerpał z jf- 
ski ze stręczycielstwa.

S Z C Z E G Ó Ł Y  „A fery  
Profum o" czytaj na s ir . 3«
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Oficjalnie zaproszony przez „Slazaków*

NEVEN- du MOHT
miał zastać zlinczowany

i - W  K O L O N II podcias wiecu tzw . Z iom kostw a Ślązaków  __
Bum  ludzi ruszał w  k ierunku m iejsca z którego znany ko­
m entator N even-dn M ont re la c jo n o w a ł przebieg spotkania. 
„G dyby policja  nie przyszła mi na pomoc, zostałbym  zgmecio 
n j  przez masę, ponieważ nie można już  było kontrolow ać  
7®-tysięcznego tłum u. Ś w iadom a tego była  rów nież policja".

_ Z D A N IE M  N E V E N -D U  M O N  go p rz e m ó w ie n ia  podżega ł on  swobodzie  
T A , ch od z iło  o p rz y g o to w a n ą  t łu m  p rz e c iw k o  ro zg łośn i N D R , dów  •< 
»keję. M ożna to  w n io s k o w a ć  chociaż m ó w ił o ty m , że re z y - 
ju ż  z uw ag  k ie ro w n ik a  re fe ra -  g nac ja  z użyc ia  s iły ,  że uczucie  
ta  prasow ego Z w ią z k u  W y p ę - p rz y ja ź n i w obec w s zys tk ich  
Ózonyeh, N eum anna, sprzed k i l  lu d z i i rze czyw is te  zasady de­
ku dni. O ś w ia d c z y ł on, że na m o kra tyezn e  —  to  pod s taw y  
» p o tk a n iu  Z io m k o s tw a  S laza- o rg a n iz a c ji p rzes ied leńczych  
fców u d z ie li s ię  rozg łośn i N D R  N e v e n -d u  M o n t s tw ie rd z ił,  że 
„dokładnej odpowiedz!". P rze - zosta ł zaproszony na  im pre zę  
yyodniczący z io m k o s tw a  Ś ląza- ko łoń ską  p rzez szefa p rasow e- 
ków , S ehe łlahus n ie  u c z y n ił go Z w ią z k u  W ypędzonych , N eu 
n ic , by za trzym a ć lu d z i,  k tó rz y  m anna  i  przez se kre ta rza  Z io m  
» uszy li w  s tro nę  N e v e n -d u - ko s tw a  Ś lą zakó w , M u e lle rk o x a .
M o n ta . P rz e c iw n ie , podczas swe O trz y m a ł on o dp o w ie d n ią  le g i­

ty m a c ję  prasową.
P O  „ IM P R E Z IE ”  Z io m k o s tw o  

Ś lą zakó w  w y ra z iło  żal, że N D R  
uw aża ła  za s tosowne posłać do 
K o lo n ii ja k o  spraw ozdaw cę  N e­
v e n -d u  M o n ta . W  te j s y tu a c ji 
b y ło  rzeczą z ro zu m ia łą , że dzie 
s ią tk i ty s ię c y  lu d z i, k tó re  zo ­
baczy ły  na t ry b u n ie  te le w iz y j­
n e j re d a k to ra , o d p o w ie d z ia ln e ­
go za a u d y c ję  „P o la c y  w e  W re  
c ła w iu ” , d a ły  w y ra z  sw em u o-

b u rze n iu . Z d an ie m  b iu ra  p ra ­
sowego, „d e m o n s tra c ja  dz ies ią t 
k ó w  tys ię cy  lu d z i podczas w ie ­
cu w . K o lo n ii,  b y ła  sk ie ro w a na  
w y łą c z n ie  p rz e c iw k o  n ierzeczo­
w e j re la c ji o dz is ie jszym  W ro ­
c ła w iu , je dn a kże  n ie  p rze c iw ko  

w y ra ż a n ia  p og łą -

N A U T Y K A
w centrum zainteresowania
(Korespondencja własna z Poznania)

W A R TO Ś Ć  E K S P O R T U  tabo ru  pływającego wzrosła ze 151 
m in. zł dewizowych w  1956 r. do 353 m in. zł dewizowych w  
1982 r. a więe ponad d w u k ro tn ie . F a k t ten rzeez jasna nie 
mógł nie w płynąć na pozycję przem ysłu okrętowego na M ię ­
dzynarodowych Targach Poznańskich. Zresztą zależność ta 
jes t dwustronna, gdyż stale po w iększanie ekspozycji nautycz­
nej na M T P  było na pewno jed nym  z czynników  a k tyw izu ją ­
cych eksport statków i sprzętu okrętowego.

W  O K R Ą G Ł Y M  P A  W IŁ O -  n a lic z y łe m  18 m o d e li statków / 
N IE , ozdo b ion ym  m asztem  o k rę  h a n d lo w y c h  od 19 tys. D W T , 
to w y m  i  m o s tk ie m  k a p ita ń s k im  poprzez tra m p a  p ro d u k c ji S to ­

czni S zczec ińsk ie j o nośności

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S /S  „ C IE S Z Y N ”  —  Z D a n ii  
p o d  b a la s te m .

M /S  „ N I M F A ”  —  z F in la n d i i  
z d r o b n ic ą .

M /S  „ G O P L A N A ”  —  z A n g l i i  
z a c h o d n ie j z d r o b n ic ą .

S /S  „ K I E L C E ”  —  z D a n i i  
p o d  b a la s te m .

S /S  „W IE C Z O R E K ”  —  z D a ­
n i i  p o d  b a la s te m .

M  S „ M A Z U R Y ”  —  z  K o p e n ­
h a g i z d r o b n ic ą .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

S /S  „ K O P A L N IA  B O B R E K ”  
d o  L u le a  p o  ru d ę .

S /S  „ S Z C Z E C IN ”  —  d o  H o ­
la n d i i  z w ę g łe m .

S /S  „ C IE S Z Y N ”  — d o  D a n ii  
Z w ę g le m .

P o ls k a  Ż e g lu g a  M o rs k a  u r z ą ­
dza  d la  s w o ic h  p r a c o w n ik ó w ,  
ta k  p ły w a ją c y c h ,  j a k  i  lą d o ­
w y c h  o ra z  d la  ic h  r o d z in  w c z a ­
s y  n ie d z ie ln e  w  s w o im  o ś ro d ­
k u  w  P o g o rz e lic y .  C o  ty d z ie ń  
a u to k a r  P Ż M  p rz e w o z i n a d  m o ­
rz e  o k o ło  4© osób, k tó r e  k o r z y ­
s ta ją  z w o d y  i  s ło ń c a  na d  B a ł 
t y k ie m .  W c z a s o w ic z e  są z a ­
k w a te r o w a n i  w  ( to m k a c h  c a m ­
p in g o w y c h  i  n a m io ta c h . J u ż  
w k r ó tc e  u r u c h o m io n a  z o s ta n ie  
ta m  k u c h n ia  p o ło w a  p rz y g o to ­
w u ją c a  je d n o d a n io w e  p o s i łk i.

„ K A P I T A N  M . S T A N K IE W IC Z ”

W  ty c h  d n ia c h  w y jd z ie  po  
ra z  p ie rw s z y  w  m o rz e  n o w y  
s ta te k  P Ż M , z s e r i i  B-458, o  no ś ­
n o ś c i ] 2fi© D W T  z b u d o w a n y  w  
S to c z n i im .  K o m u n y  P a r y s k ie j  
w  G d y n i  o  n a z w ie  „ K a p i t a n  M . 
S ta n k ie w ic z ”  — c e le m  o d b y c ia  
p r ó b  m o r s k ic h .  S ta te k  w e jd z ie  
d® e k s p lo a ta c j i  z k o ń c e m  b ie ­
żą ce g o  m ie s ią c a .

P U S T E  B U T E L K I  
T E Z  P O D R Ó Ż U J Ą  M O R Z E M

R ó ż n e  a r t y k u ły  są p rz e d m io ­
te m  h a n d lu ,  m . in .  n a w ę ' p u ­
s te  b u te lk i .  M /s  „ G e n e r a ł  B e m ”  
z a b ra ł n ie d a w n o  te g o  r o d z a ju  
ła d u n e k  z a ła d o w u ją c  w  A n tw c r  
p i i  o k .  500 i o n  p u s t y c h  b u te ­
le k  z a p a k o w a n y c h  w  w o r k a c h  
t  p rz e z n a c z o n y c h  d o  P o r t  S u d a ­
n u .

N A  Ł O W IS K A C H :

J A K  W Y K O N A Ł O  r y b o łó w s tw o  
m o r s k ie  p rz e d s ię b io rs tw  p a ń ­
s tw o w y c h  w  c ią g u  10 d n i p la n  
p o ło w ó w  na  m -c  c z e rw ie c ?

„ A R K A ”  — G d y n ia  — 42
p r o c . ;  „ S Z K U N E R ”  — W ła d y ­
s ła w o w o  — 30 p r o c  : „ K O G A ”  — 
H e l — 41 p r o c . ;  „ K O R A B "  — U s t­
k a  — 40 p r o c . :  „ K U T E R ”  — 
D a r ło w o  — 33 p ro c . :  „ B A R K A ”  
—  K o ło b rz e g  — 38 p r o c . ;  „ D A L  
M O R ”  —  G d y n ia  — 22 p r o c . ;  
„ O D R A ”  — Ś w in o u jś c ie  —  21 
p r o c . :  „ G R Y F ”  — S z c z e c in  — 
45 p ro c . R a ze m  r y b a c y  p r z e d ­
s ię b io r s tw  p a ń s tw o w y c h  z ło w i l i  
o k .  5 ty s .  to n  r y b y

D Z IŚ  p o  p ó łn o c y  z a w in ą ł  d o  
z a to k i F i r t h  o f  M o r a y  na  M o ­
r z u  P ó łn o c n y m  łą c z n ik o w ie c  
„ J a s ta r n ia ” . P rz y e u r n o w a t  on  
d o  s ta tk u  -  b a z y  „ P u ła s k i ”  i  
r o z p o c z ą ł w y ła d u n e k  p r z y w ie ­
z io n y c h  z k r a ju  5 500 b e c z e k .

A n o n im o w y  te le fo n

tony złota 
ocieka z Anglii?

L O N D Y N . S co tland  Y a rd  o - 
t rz y m a ł a n o n im o w y  te le fo n , że 
sztaby z ło ta  o w a rto ś c i 200 t y ­
s ięcy fu n tó w  sz te r lin g ó w , u k ra ­
dz ione w  W. B ry ta n ii 3 ty g o d ­
n ie  tem u , zos ta ły  w ys ła n e  s ta t 
k ie m  do H o la n d ii.

S co tla n d  Y a rd  poda ł, iż  z w ró  
c i ł  s ię  do  In te rp o lu  o p rzeszu­
ka n ie  ho le n de rsk ie g o  s ta tk u  w  
A m ste rda m ie .

T a je m n ic z y  ro zm ó w ca  pow ie  
dz ia ł, że z ło te  sz taby  o wadze 
b lis k o  p ó ł ton y , sk ra d z ion e  w  
L o n d y n ie  24 m a ja , zos ta ły  za­
ładow ane  na s ta te k  w  p o łu d n io  
w e j A n g lii .

Za o dn a lez ien ie  skradz ionego  
z ło ta  w yznaezona zosta ła  nagro  
da w  w yso kośc i 20 tys. fu n tó w  
sz te r lin g ó w .

Ęfr Patelnia na kilkadziesiąt kotletów 
^  „Wilk" do mięsa 
@  Lodówki i podgrzewacze

-  dla handlu i gastronomii
W A R S Z A W A  PAP. E le k try czn a  patelnia na k ilkadzies ią t kot 

letów, „ w ilk ” do m ielenia mię sa, obieraczka do ziem niaków , 
robot do ucierania sosów, lodó w ki, podgrzewacze —  to m a­
szyny, które stanowią obecnie nieodzowne wyposażenie kuch 
ni dużego baru szybkiej obsłu gi. N ie  m niejsza jest lista  sprzę 
tu koniecznego dla spożywczego S A M -u  czy nowo otw ieranej 
piekarni.

W IĘ K S Z O Ś Ć  T A K IC H  U -  
R Z Ą D Z E Ń  b y ła  w  p ie rw s z y m  
okresie  m o d e rn iz a c ji h an d lu  
sprow adzana z za gran icy . Obec 
n ie d os ta rcza ją  je  k ra jo w e  za­
k ła d y . W  ty m  ro k u  p rzekażą  
one p lacó w ko m  h a n d lo w y m  dal 
sze p a r tie  u rządzeń. Będzie  to  
m .in . ok. 15 tys. szaf, la d  i  ko  
m ó r ch łod n iczych , 9 tys. u n i­
w e rsa ln ych  m aszyn  ku c h e n ­
nych, k o tłó w , e le k try c z n y c h  pa 
te ln i, ob ie raczek, oraz m aszyn 
do m y c ia  naczyń. D la  s k le ­
p ów  p re s e le k c y jn y c h  i  sa­
m oobs ługow ych  z a k ła d y  w y p ro  
d u k u ją  ok. 55 tys . m e b li —  no 
woczesnyeh re g a łó w , d ru c ia ­
nych  gab lo t, la d  itp .  Bardzo  
ważną p ozyc ją  są w a g i, k tó ­
rych  hande l o trz y m a  w  b r. ok. 
40 tys. sztuk.

„LABIRYNT16
nngrodzm iY  
w AMMECY

P A R Y Ż  P AP . Na zakończo­
nych w  A rrnecy (F ra n c ja ) m ię ­
d z yna ro do w ych  d n ia c h  f i lm u  
anim ow anego, k ró tk o m e tra ż ó w ­
k a  Jana L e n ie y  „L a b ir y n t ”  ©- 
trz y m a ła  nag rodę  k r y t y k i  f i l ­
m ow e j.

L U B L IN  P A P . P rz e b y w a ją c y  
z w iz y tą  na Lubełszczyźn ie  
p rze w od n iczący  R ady P aństw a  
A le k s a n d e r Z A W A D Z K I sp o t­
k a ł s ię  w  p on ie dz ia łe k  z cz ło n ­
k a m i E g z e k u ty w y  K W  P ZP R  w  
L u b lin ie . T em a tem  posiedzenia 
b y ły  p ro b le m y  gospodarcze 
w o j.  lu be lsk ie g o .

Tego samego d n ia  A . Z a ­
w a d z k i z w ie d z ił N a łęczów , K a  
z im ie rz  nad W is łą  i P u ła w y .

W A R S Z A W A  P A P . P o n ie d z ia łe k  
b y ł  p ie rw s z y m  d n ie m  ro b o c z v m  
o b ra d u ją c e g o  w  W a rs z a w ie  X  K o n  
g re s u  M ię d z y n a ro d o w e g o  in s t y t u tu  
T e a tra ln e g o  (F IT );

W A R S Z A W A  P AP . W  ty c h  
d n ia c h  o d p ły n ą  na K u b ę  t rz y  
s k rz y n ie  za w ie ra ją ce  26 p lansz 
u k a z u ją c y c h  życ ie  i tw órczość 
F ry d e ry k a  Chop ina . S cenariusz 
w y s ta w y  o p raco w a ł w y b itn y  
m u zyko lo g  p ro f. K a r o f  S tro - 
m enger. O tw a rc ie  nas tą p i w  
d ru g ie j p o ło w ie  łip e a  w  H a w a ­
nie.

W  j a k , g  c z a s  po U je m , .¡- Kulisy operacji X (2)
czym  z n ik n ię c iu  k a s je rk i Te 
resy S., bydgoska m ilic ja  zo­
s ta ła  za a la rm ow a n a  a fe rą , ja k a  
po w o jn ie  n ie  z d a rz y ła  s ię  n ie  
ty lk o  na te ren ie  tego w o je ­
w ó dztw a , a le n aw e t na te ren ie  
całego k ra ju .  H is to r ia  ow a  
m ia ła , n a s tę p u ją cy  p rzeb ieg : 
pew nego lu tow e g o  d n ia  pod  
d rz w ia m i m ilic y jn e g o  ko nsu - 
m u  p rz y  A le i I  A rm i i w  B y d ­
goszczy zebra ła  się spora g rupa  
lu d z i. B y l i  ta m  z a ró w n o  p ra -

AFERA,
jakiej

ME BYŁO

n im  w ła d zom  u rzędu , k tó r y  
p o z w o lił sobie na ta k  n ie w y ­
b re d n y  ż a rt. A le  rozgoryczen ie  
w e zw a nych  z a m ie n iło  się w  
p ra w d z iw ą  p an ikę , złość i  p rze ­
rażen ie , k ie d y  po p ow roc ie  do 
sw ych  m ieszkań  s tw ie rd z il i,  że 
z o s ta ły  one ogołocone doszczętnie  
z p rze cho w yw a nych  w  b ie l iź n ia r  
ka ch  oszczędności, z  c e n n ie j­
sze j g a rd e ro b y  i  w a rto śc iow ych  
p rze dm io tó w . N a ty c h m ia s t o fia ­
r y  k ra d z ie ż y  za m e ld o w a ły  o

. . .  ------- w s z y s tk im  m i l ic j i ,  k tó ra  n ie -
c u ją c y  o jcow ie  ro d z in , ja k  też  zw ło czn ie  wszczęta ś ledztw o.
ten  n ie  p racu jące  żony, dz iec i, m o w m k a m i do b iu ra  d ow o d ów  P ro w ad zą cy  sp rąw ę  o jic e ro w ie  
babcie , d z ia d k o w ie  i  pom oce osobistych (pod w ska zan ym  od  razu  s tw ie rd z il i,  że n iezn a n i 
dom owe. P oczą tkow o  czekano adresem) ce lem  z a ła tw ie n ia  s p ra w c y  dość s p ry tn ie  pou ro - 
c ie rp iiw ie , a naw e t u s ta w io n o  pew nych  n ie zm ie rn ie  w a żnych  b i l i  p ieczą tkę  M O . Ś le dz tw o  u -  
się  w  o go nku  t baczn ie  p iln o -  fo rm a lno śc i. B la n k ie ty  d o s ta r-  t ru d n ia ł b ra k  ja k ic h k o lw ie k  
umno ko le jn o śc i. K ie d y  je d n a k  czonc za p o ś red n ic tw em  p ocz ty  poszlak, czy ś ladów , 
okres o cze k iw a n ia  p rz e d łu ż a ł s p ra w ia ły  poważne w rażenie , Na w stę p ie  dochodzenia  prze  
się m eznosn e, k ie d y  o s try  m róz  tak  w ię c  tru d n o  je  b y ło  pogo- p ro w ad zo no  d o k ła d n y  w y w ia d  
d a w a ł s ię  w e z n a k i n ie  ty lk o  dzić z d łużą cym  się w  n ie -  o o fia ra c h  k ra d z ieży . W szyscy  
d ziec iom , a le n aw e t i  a o ro - skończoność oczek iw an iem . Co p o c h o d z il i z  je d n e j d z ie ln ic y , 
s tym , zaczęto g re m ia ln ie  n a - gorsza, st w ie rd zo no  w k ró tc e , że wszyscy b y l i  dość zam ożni. Z ło
rzekac  i  z łorzeczyć. U s ta lano  w  b u d yn ku , pod k tó ry m  cze- d z ie je  n ie  d z ia ła li na oślep  __
p c  w sp ó ln ych  k o n s u lta c ja c h , kano, n ie  m ieśc i się w ca le  b iu -  d y s p o n o w a li d o b ry m i in fo rm a -  
ze w szys tk ie  zg rom adzone pod ro d ow o d ów  osob is tych. P on ie - c ja m i o sw ych  o fia ra c h . N asu- 
o u d y n k ic m  ko nsu m u  ro d z in y  waż n ik t  się n ie  z ja w ił,  n ik t  w a ł się z tego s tw ie rd ze n ia  lo -  
o trz y m a ły  je dn o b rzm ią ce  p i-  n ie  w z y w a ł, n ik t  n ie  p rz e p ra - g ic z n y  w n io sek , że s p ra w c y  
sm a, opieczę tow ane s le m p łe m  szał za p o m y łk ę , lu d z ie  zaczę li p rzes tęps tw a  z n a ją  dobrze  ową  
K o m e n d y  M O , w z y w a ją c e  do rozchodzić się do dom ów . C o e ne r dz ie ln icę , a może n a w e t m ie -  
s la  w ie  m a  s ię  pod k a rą  g rz y w -  g iczn ie js i ob ie ca li, że następne -  szka ją  w  sąs iedz tw ie  o f ia r  k ra ­
n y  w ra z  ze w s z y s tk im i d o - go  dn ia  poska rżą  się  z w ie rz c h -  dzieżo. ¿cdnj

14 509 D W T , do m a ły c h  d ro b rii 
cow ców  po 660 D W T  (p ro to ty ­
py do p rzew ozu  ow oców  i  w a ­
rzyw ).

M O D E L I J P D N O S T E K  R Y B A C -  
K tC H , z a m ra ż a ło : i  s ta tk u  - b a zy  
o n o ś n o ś c i 18 ty « . D W T  je s t  łą c z ­
n ie  8. J e ż e li do  te g o  d o d a m y  m o ­
d e le  h o lo w n ik ó w  p o r to w y c h  i s p e ­
c ja ln y c h ,  b a re k  m ó to rb w y e h ,  ze­
s ta w ó w  p c h a n y c h  o ra z  ró ż n e g o  r o ­
d z a ju  m o to ró w e k ,  to  e k s p o z y c ja  
p r z e m y s łu  o k rę to w e g o  p rz e d s ta w ia  
s ic  im p o n u ją c o .  W  ty m  p a w ilo n ie  
m o ż n a  d o p ie ro  d o jrz e ć  1# m ie js c e  
T o ls k i  w  ś w ie c ie  p o d  w z g lę d e m  
w ie lk o ś c i  p r o d u k c j i  o k r ę to w e j  i  Z 
m ie js c e  po  J a p o n i i  w  b u d o w ie  s ta t  
k ó w  r y b a c k ic h .

C O  W A Ż N IE J S Z E , do ść  o k a z a le  
p r e z e n tu je  s ię  te ż  d o  n ie d a w n a  u -  
b o g i — p a w i lo n  w y p o s a ż e n ia  s ta t -  
k ó w . D z iś  z n a jd u je m y  tu  ś r u b y  
o k r ę to w e  i  k o tw ic e  z e lb lą s k ie g o  
„ Z a m e c h u ” , w in d y  o k r ę to w e  ze 
S to c z n i S z c z e c iń s k ie j,  m o d e l s i l n i ­
k a  g łó w n e g o  p o ls k ie j  k o n s t r u k c j i ,  
p ro d u k o w a n e g o  w  Z a k ła d a c h  C e­
g ie ls k ie g o . Z re s z tą  u rz ą d z e ń  w y p o ­
s a że n ia  o k r ę to w e g o  je s t  z n a c z n ie  
w ię c e j.

N IE Z Ł E  T E Z  W Y G L Ą D A J Ą  p a ­
w i lo n y  P Ż M , P I.O , M o r s k ie j  A g e n ­
c j i  c z y  „ P o l f r a c h t u ” . W y ją tk o w o  
n ie k o r z y s tn ie  a a  ty m  t le  o d b i ja  s ię  
b a rd z o  u b o g i p a w i lo n  p o r tó w  p o l­
s k ic h .  N ie  m ó w ię  ju ż  o b r a k u  m a *  
le r ia łó w  p r o p a g a n d o w y c h  ( je d y n ie  
G d y n ia  z o k a z j i  4 6 - lc c ia  z a fu n d o ­
w a ła  so b ie  p r z y z w o i ty  in fo r m a to r ) ,  
bo je s t  to  b o lą c z k a  w s z y s tk ic h  n a ­
s z y c h  m o r s k ic h  p rz e d s ię b io rs tw .  
P a w ilo n  p o r tó w  je s t  b a r d z ie j n iż  
s k r o m n y  p o d  w z g lę d e m  g r a f ic z ­
n y m . P o za  je d n y m ,  d u ż y m  z d ję ­
c ie m  n ie  m a  ta m  a b s o lu tn ie  n ic .

A .  K łŁ N A R

Zbudujemy 
miasto 9  
w Libii •

P O Z N A N  P A P . Na tegorocz­
n ych  M T P  w y s tą p iło  po ra z  
p ie rw szy  z osobną e kspozyc ją  
b iu ro  e k s p o rio w o -im p o rto w e  
b u d o w n ic tw a  i  p rze m ys łu  m a t. 
bud. ,,B u d im e x ” . R esort ten  o - 
feru .ie  —  za p oś red n ic tw em  na 
szych c e n tra l H .Z . —  56 ro d za ­
jó w  k o m p le tn y c h  o b ie k tó w  
p rze m ys łu  m a te r ia łó w  b u d o w la  
nych.

Z a w a rto  ju ż  p ie rw sze  k o n ­
tra k ty .  T rw a ją  ro z m o w y  w  
sp ra w ie  b u d o w y  m ias ta  w  L i ­
b i i  (2,5 tys . dom ów ). S tanąć 
ono m a na m ie js c u  zniszczone­
go przez o s ta tn ie  trzę s ie n ia  z ie  
m i m ias ta  BaFka.

TAJEMNICZE
ZAMACHY

L O N D Y N  P A P . D e te k ty w i  S c o t­
la n d  Y a rd u  p ro w a d z ą  o b e c n ie  p o ­
s z u k iw a n ia  ta je m n ic z e g o  w ia ś c ic ie  
la  w a l iz k i ,  k ! ó r a  e k s o lo d o w a ła  tu ż  
p rz e d  z a ła d o w a n ie m  j e j  d o  s a m o ­
lo tu  p o r tu g a ls k ic h  l i n i i  lo tn ic z y c h ,  
o d la tu ją c e g o  do  L iz b o n y  z 77 p a ­
s a ż e ra m i na  p o k ła d z ie . G d y b y  w a ­
l iz k a  w y b u c h ła  w  k i lk a d z  e s ią t m l  
n u t  p ó ź n ie j,  m o g ła b y  n a s tą p ić  k a  
ta s f r o fa  s a m o lo tu . Vv z w ę g lo n y c h  
r e s z tk a c h  w a l iz k i  w y k r y io  s ia d y  
fo s fo r u .

J a k  ju ż  in fo r m o w a l iś m y ,  p o d o b ­
n y  w y p a d e k  m ia ł  m ie js c e  w  e z w a r  
te k  n a  lo tn is k u  w e  F r a n k f u r c ie  
n a d  M e n e m , g d z ie  w  b a g a /.o w n i 
p rz y g o to w a n e g o  ju ż  d o  s * a r tu  sa ­
m o lo tu  „ C a r a v e l le ”  n a le żą ce g o  d o  
h is z p a ń -k ic h  l i n i i  lo in ie z y e h .  e k s ­
p lo d o w a ła  r ó w n ie ż  w a l iz k a  p o w o ­
d u ją c  p o ż a r .

R ó w n ie ż  n a  lo tn is k u  w  G e n e w ie  
d o k o n a n o  p o d o b n e g o  z a m a c h u  n a  
u d a ją c y  s ię  do  B a rc e lo n y  h is z p a ń ­
s k i  s a m o lo t  „ C o n v a i r ” . R ó w n ie ż  i  
t n  n a p a li ła  s ię  w a l iz k a  p rz y g o to ­
waną d o  z a ła d o w a n ia  n a  s a m o lo t*
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30 L IP C A  1946 R O K U  P re  z y d iu m  K R N  w  z w ią z k u  z za­
kończeniem  re p a tr ia c ji p o d s ta w o w e j m asy w ych od źs tw a  
p o lsk iego  e ZS R R  p o d ję ło  uc h w a ię , w  k tó re j czy tam y  
m . in .

„P re z y d iu m  K R N  s tw ie r ­
dza, że Z w ią ze k  P a tr io tó w  
P olsk ich  tu ZSRR ch lub n ie  
z re a liz o w a ł zadania  z a w a r­
te  w  d e k la ra c ji id eo w e j 
Z ja z d u  Z w ią z k u  P a tr io tó w  
P o ls k ie j w  ZSRR, dobrze  
za s łuży ł sią O jc z y ź n ie “ .

K O L E J E  L O S O W  w i e l k e j  
z a w ie ru c h y  w o je n n e j ,  zaw ió d ł 
ty  b l is k o  m i l io n  P o la k ó w  
w  la ta c h  1929-36 a a  ro z le g le  
te re a y  Z S R R .

P O W S T A N IE  Z P P

P O  N IE P O W O D Z E ft lU  p o d -
ję fe j  w  ta ta c h  I9 « ł—42 p r ó b y  
p r e m ie ra  rz ą d u  e m ig r a c y jn e ­
g o  w  L o n d y n ie ,  g e n . S ik o r ­
s k ie g o  z n o rm a liz o w a n ia  s to ­
s u n k ó w  m ię d z y  P o ls k a  i 
Z S R R , s to rp e d o w a n e j p rz e z  
lo n d y ń s k ą  r e a k c ję ,  p o  w y ­
p ro w a d z e n iu  p rz e z  g e n . A n d e r  
sa A r m i i  P o ls k ie j,  s tw o r z o ­
n e j  d z ię k i p o m o c y  rz ą d u  
ra d z ie c k ie g o , w i ś n i e  w  c za ­
s ie , k ie d y  A r m ia  R a d z ie c k a  
c ię ż k o  k r w a w iła  u b ra m  S ta ­
l in g ra d u ,  w re s z c ie  p o  z e rw a ­
n iu  w  k w ie tn iu  H>3 s to s u n ­
k ó w  d y p io m a - y c z n y c h  m ię ­
d z y  rz ą d e m  p o ls k im  a r z ą ­
d e m  Z S R R  — lo i.y  w y c h o d ź -  
si w a p o ls k ie g o  w  Z S R R  p rz e  
ję l i  lu d z ie  w o l t«  od  s a n a ­
c y jn e  -  e n d e c k ie j b e z w z g lę d ­
n e j  ! tę p e j w r o /o ś c i  w o b e c  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o .

M a w io s n ę  194 :  r o k u  z i n i ­
c ja t y w y  k o m u n is tó w  p o W k i-h  
p o w s ta ła  w ie lk a  o r g a n iz a c ja  
s p o łe c z n o  - <>oli ty c z n a  — 
Z w is w k  P a t r io tó w  P o ls k ic h  
w  Z S R R .

W  Z A L O Z y C lE L S K IM  z je ź ­
d z i*  Z P P , k  e r y  o d b y ł  się 
w  M o s k w ie  ł«  i  u  c z e rw c a  
1943 r o k ,  w z ię l i  u d z ia ł  p rz e d  
S ta w ic ie !«  n a jró ż n ie js z y c h  
w a r s tw  u ch o d ź s  w a tw o rz ą c  
n a  e m ig r a c ji  ja k b y  p ie r w o ­
w z ó r  d z is ie js z e -«  ¿ r o n tu  Je d  
« o ś c i N a ro d u .

Z ja z d  u c h w a l i ł  d e k la r a c ję  
i de o w o -p ro g ra m o w ą ,  w  k ió r e j  
p o s ta w ił  sob ie  za *  d a n ie  w a i 
k ę  o P o ls k ę  L u d o w ą  i  d e ­
m o k r a ty c z n ą .  n o w o cze sn ą .

D Z IA Ł A L N O Ś Ć  Z P P

D Z IA Ł A L N O Ś Ć  Z P P  n ie  
ro ze sz ła  s ię  ze s ło w a m i d e ­
k la r a c j i  id e o w o  -  p r o g r a m o ­
w e j.  D y w iz ja  im .  T . K o ś c iu s z  
k i  ro z ro s ła  s ię  w  I  A r m ię  
i  c h lu b n ie  p rz e s z ła  s z la k  b o ­
jo w y  a ż  d o  B e r l in a ,  w a l ­
cz ą c  u  b o k u  A r m i i  R a d z ie c ­
k ie j .  W  s e tk a c h  s z k ó ł,  w  se t 
k a c h  k lu b ó w  i  o g n iw  te re n o ­
w y c h  Z P P  w rz a ła  p ra c a . D z ie  
ci p o ls k ie  n ie  z a p o m n ia ły  j ę ­
z y k a  o jc z y s te g o . S ta r s i p r z e ­
s ta l i  s ię  c z u ć  b e z n a d z ie jn y m i 
w ę d ro w c a m i.  W y tw o r z y ła  s ię  
p r a w d z iw a  je d n o ś ć  lu d z i ,  r o ­
z u m ie ją c y c h  iż  w ła ś n ie  p r z y

Pocztówka z Moskwy

Sok pomarańczowy
a tytuł

szachowego
championa

Z  O S T A T N IC H  M O S K IE W ­
S K IC H  P Ł O T E K  za no tow a łem  
dzid  w iadom ość usłyszaną  z 
u s t „n o w o  upieczonego'' sza­
chowego m is trz a  św ia ta , T i-  
grama Petro&jatna. O tóż z w ie ­
rz y ł się, iż  podobnie- ja k  
tuięk&zość ko m e n ta to ró w  p ra ­
sow ych  d ługo  n ie  lic z y ł na  
sukces w  tu rn ie ju  z B o i w in n i­
k ie m . D latego... g ra ł ta k  spoko j 
n ie , p o p ija ją c  sok pom arańczo­
w y , w  p rze rw a ch  s łu cha ją c  m u ­
z y k i C za jkow sk iego  i  spaceru jąc  
ze z n a jo m y m i po parkach . „B o t 
W in n ik  p rze g ra ł chyba  d latego, 
że  za dużo  —  m ięd zy  poszczegól 
n y m i p a r tia m i —  a na lizo w a ł, 
k o m b in o w a ł i  m y ś la ł o  ro z g ry w  
ka ch ” —  p o w ie d z ia ł d z ie w ią ty  
z  ko le i posiadacz ,¿ zachow a j ko 
remy".

Po k o ro n a c ji m io d y . 34- le tn i 
m is trz  z  E ry  warno, poszedł z 
p rz y ja c ió łm i n a  ko n ia k . PU go... 
l*o ra z  p ie rw szy  od d w ó c h  la t.

p o m o c  y  Z S R R  u d a  s ię  w y ­
z w o lić  k r a j  r o d z in n y  i d o  n  e 
go  w ró c ić .  R o z w in ię to  w ie lk ą  
a k c ję  p o m o c y  m a te r ia ln e j,  
g łó w n ie  w  o d z ie ż y  i  ż y w n o ś ­
c i .  Z a o p ie k o w a n o  s ię  w  k o ń ­
c u  p o w ro te m  s e te k  ty s ię c y  iu  
d z i d o  k r a ju .

B y ła  to  d o b ra  i  u c z c iw a  
r o b o t* .

G us ta w  B U T L O W

Czy „afera Profumo' zagraża pozycji Macmiliana?

Szczegóły
w  gabinecie

skandalu
brytyjskim

„ D R O G I P A N IE  P R E M IE R Z E , p am ię ta  Pan. że 22 m arca  po 
n ie k tó ry c h  w ys tą p ie n ia ch  w  Pa rU tm encie z ło ży łe m  osobiście  
ośw iadczenie. K rą ż y ły  wówczas pog łosk i oskarża jące  m n ie  o 
u dz ie len ie  pom ocy ś w ia d k o w i w  jego z n ik n ię c iu  i  zarzucające  
m i ew en tua ln e  w ykroczen ia  w  zakresie  system u bezpieczeń­
s tw a*.

GORĄCE POŁUDNIE

5 bm . zeznawała  z k o le i p rzed 
in n y m  try b u n a te m  p rz e c iw k o  
31- le tn ie m u  ś p ie w a k ó w 1 jazzo ­
w e m u  G o rd o n o w i, oska rża ją c  
go o  pob ic ie .

„A F E R A  P R O F U M O " zaczęła 
się w  m a rc u , w ła ś n ie  w  m om en 

T A K  O T O  zaczyna się  l is t  Johna  P R O F U M O  do  p re m ie ra  Cie  z n ik n ię c ia  K e e le r W ówczas 
b ry ty js k ie g o  m in is tra  w o jn y  —  M a c m ilia n a , lis t ,  k tó re g o  o p u b ii to  jeden  z d e p u to w a n y c h  la ­

k o w a n ie  i po łączone z ty m  ustą  b ou rz y s to w s k ic h . W igg  z łoży* 
p ien ie  m in is tra , s ta ły  się sensa in te rp e la c ję  na tem a t pog łosek, 
c ją  p o lity c z n ą  W. B ry ta n ii  n r  1. a  jednego z m in is tró w  łączą 

„W  s w y m  « św iadczen iu  —  p i b liższe  s to s u n k i z m odelką , 
sa l d a le j P ro fu m o  s tw ie rd z i W  d z ień  po o św ia dcze n iif

—  K to  pan u  p o w ie d z ia ł, że M u r z y n i  n ie  m a ją  u  nas w o l­
nośc i? ! K ażdego z n ic h  czyn i m y  w o ln y m  ja k  p tak. 

___________________________ (,,B e r lin e r  Z e itu n g ” )

BITWA 0  JACKSON
Artykuł „NEW SW EEK“

N O W Y  JO R K  P A P . W  n a jn o w s z y m  num erze  ty g o d n ik a  
„N E W S W E E K " (U S A ) u k a z a ł s ię  re p o rta ż  a za jśc iach  ra s i­
s to w s k ic h  i  d e m o n s tra c ja ch  ra s o w y c h  w  m ieśc ie  Jackson, sto 
l ic y  p o łu d n io w e g o  s ta n u  M is s i ss ipp i.

„P IE R W S Z Y M  S T R Z A Ł E M  zdaje  sobie sp raw ę, że obecny 
w  b itw ie  o Jackson  —  p isze  k ry z y s  może d op ro w a dz ić  do 
„N e w s w e e k ”  —  b y ł s tru m ie ń  w ie lu  za c ie k ły c h  s tarć , je d n a k - 
m u sz ta rd y  w y c iś n ię ty  z tu b k i że an i on, a n i in n i p rz y w ó d c y  
przez b u ju ą  b lo n d y n k ę  w  o b ro  n ie  z a m ie rza ją  o d w o ływ a ć  de 
n ie  p o łu d r-o w e g o  s ty lu  ż y J a  m o n s tra c ji. 
o raz  se greg ac ji ra s o w e j w  ta ­
n im  b a r  ze.

P rzez d w ie  b u rz liw e  g od z in y , 
k tó re  n a s tą p iły  po tem , w y ją c a  
g rom ada  b ia ły c h  ch u lig a n ó w  
w y z y w a ła , w a liła  p ię śc ia m i i 
ko pa ła  d e m o n s tra n tó w  m u rz y n  
s k ic h  I  b ia ły c h . P o lic ja  czeka ła  
ca  z e w n ą trz ” ,

W  Jackson  m ieszka  95 tys. 
b ia ły c h  i  52 tys . M u rz y n ó w  Za 
chęceni p rz y k ła d e m  B irm in g ­
ham . p rz y w ó d c y  m u rz y ń s c y  za 
żąda li od m ie js c o w y c h  w ła d z  
posunięć desegregacy jnych . K ie  
d y  je d n a k  ro z m o w y  n ie  d a ły  
w y n ik u ,  zaczę ły  s ię  d e m o n s tra ­
cje.

„Z  ko śc io ła  b a p ty s tó w  p rzy  
F a ris h  S tre e t ro z la ł się k i lk u ­
setosobow y t łu m  m ło d y c h  M u ­
rz y n ó w , w  w ie k u  od  7 do 18 
la t.  N ie ś li f la g i a m e ryka ń sk ie  
i k rz y c z e li:  „C h c e m y  w o ln o ­
ści !” .

„G d y  ty lk o  w y s z li, p o tró jn y  
k o rd o n  p o lic ja n tó w  zaczął s p y ­
chać ich , śp ie w a ją cych  i  k rz y  
czących, do k a re te k  w ię z ie n ­
nych  i w o zów  na  śm iec i. Do 
b a ra k ó w  na te ren a ch  w y s ta w o  
w y c h  pow iez io n o  450 u w ię z io ­
n ych  M u rz y n ó w '” .

„N E W S W E E K " S T W IE R D Z A , 
że M u rz y n i n ie  u lę k l i sie re p ie  
s j i  p o lic y jn y c h . T y g o d n ik  c y tu  
je  s ło w a  jednego  z aresztowa-
n ych  p rz y w ó d c ó w  m u rz y ń s k ic h  

P io tr  O A R K O W S K l E yersą. k tó ry . p o w ie d z ia L  iż  I

Pmm na trasie 
NHD -  DANIA

K O P E N H A G A  (ZA P ). W  osta t 
n im  ty g o d n iu  m a ja  z a w in ą ł z 
w iz y tą  do p o r tu  kopenhaskiego  
n ow y  s ta te k -p ro m  „W a rn e m ü n ­
de ” , w y b u d o w a n y  w  N R D .

W p ro w a dze n ie  „W a rn e m ü n d e ”  
na lin ię  G edse r-W am em ünde  
znaczn ie  u s p ra w n ia  i  p rz y s p ie ­
sza połączenie  m ięd zy  D a n ią  a 
N R D . Z  W arnem ünde  do B e r I i 
na pasażerow ie  s ta tk u  m ogą je  
chać sp e c ja ln y m  . posp iesznym  
w agonem  m o to ro w ym .

P iło w an ie  
drzewa wędą

W  U N IW E R S Y T E C IE  s tanu  
M ic h ig a n  (U S A ) d oko nyw an e  
są dośw iad cze n ia  rc z ip iło w y w a - 
n ia  be lek na d e s k i p rz y  p om o ­
cy  s tru m ie n ia  w ody, z n a jd u ją ­
cego się pod w y s o k im  c iś n ie ­
n iem . S tru g a  w y d o b y w a ją c a  s ię ' 
z węża o o tw o rz e  ze ś re d n ic ą ; 
za led w ie  je d n e j tys ięczne j ca la  
tn ie  d o k ła d n ie  i  szybko  dość 
g ru be  b e lk i,  gb)

łe m , iż  n ie  b y ło  n ic  n ie w ła ś c i­
wego w  m o je j zna jom ośc i z 
ty m  ś w ia d k ie m . Ż a łu ją c  bardzo  
muszę te ra z  p rzyzn ać , iż  ośw lad  
ozenie to  b y ło  n iezgodne z 
p ra w dą  i  że w p ro w a d z iłe m  w

W igga, w  w y p e łn io n e j do o s ta t 
n iego  m ie jsca  Izb ie  G m in . m in . 
w o jn y  —  P ro fu m o  p rz y z n a ł, że 
chodzi tu  o n iego  — zaprzeczy ł 
n a to m ia s t ja k o b y  łą c z y ło  go coś 
k o lw ie k  z K ee le r. S p ra w a  przy, 

b łą d  Paną, m o ic h  k o le g ó w  I  c ich ła , a by  5 cze rw ca  stać s ię  
izb ę  G m in . P roszę z ro zu m ie ć , n a jw ię k s z y m  ska nd a lem  w  p u li 
że u c z y n iłe m  to . b y  c h ro n ić  tyczn e j h is to r ii W . B ry ta n ii.  Ja  
m o ją  żonę i  ro d z inę , k tó ra  ró w  k i będzie  on  m ia ł w p ły w  n a  po 
n ież b y ła  w p ro w a dzo na  w  zyc ję  M a c m ilia n a , k tó reg o  łą ­

c z y ły  z P ro f hm o b . d ob re  s tosun 
k i,  pokażą n a jb liższe  d n i.

(O p r. m en)

b łą d ” .

J O H N  P R O F U M O . k tó r y  
p e łn i ł  o d  i ip c a  1980 r .  fu n k c ję  
m in is t r a  a r m i i  —  h y t  w  w ie -  
k u  25 l a t  n a jm ło d s z y m  d e p u ­
to w a n y m  d o  la b y  G m in  w  
o k re s ie  I I  w o jn y  ś w ia to w e j ,  
a  w  w ie k u  29 la t  n a jm ło d ­
s z y m  d o w ó d c ą  b r y g a d y  w  
a r m i i  b r y t y j s k ie j .  P o c h o d z i o n  
ze z n a n e j ro d z in y  b a ro n ó w  
w to s k k h ,  k tó r z y  od  sze re g u  
p o k o le ń  m ie s z k a l i  w  W ie l ­
k ie j  B r y ta n i i .  P r o fu m o  u k o ń ­
c z y ł u n iw e r s y te t  w  O k s fo r ­
d z ie . W  o k re s ie  w o jn y  w a ł­
c z y ł on  w  k a m p a n ii  p ó łn o c ­
n o  -  a f r y k a ń s k ie j,  a  n a s tę p ­
n ie  w e  W io  »e ch , p o d  d o ­
w ó d z tw e m  m a rs z a łk a  A le k ­
s a n d ra . W  r .  1945 u d a ł *1? 
d o  J a p o n ii ,  ja k o  s z e f b r y t y j ­
s k ie j  m is j i  d y p lo m a ty c z n e j  
i w o js k o w e j.  W  la ta c h  191«— 
15 b y l  a a  d e p u to w a n y m  do  
p a r la m e n tu .  W  r .  1957 z o s ta ł 
m ia n o w a n y  p o d s e k re ta rz e m  
s 'a n u  d o  s p ra w  k o lo n i i .  W  
ła ta c h  1S58— 59 p e łn i ł  k o le jn o  
fu n k c je  p o d s e k re ta rz a  s‘ an u  
w  P s r e ig a  O f f ic e  i  m in is t r a  
s ia n u . W  r .  19S8 o b ją ł  s ta n o ­
w is k o  m in is t r a  a r m i i .  W  
r .  1954 P r o fu m o  o ż e n ił s ię  
ze z n a n ą  a k to r k ą  f i lm o w ą  
i  te a t r a ln ą  V a !e r ią  I lo b s o u . 
M a  z n ią  je d n e g o  s yn a . 48- 
! e '» i  P r o fu m o  u c h o d z i ł  za  
Je d ne ?«  z n a je le g a n ts z y c h  
i  n  !\ j  p rz  y s ' o jn ie  j,szv ch  m i ­

n is t r ó w  w  g a b in e c ie  M a c m i i-  
la n a .

A  w ię c  o k ła m a n ie  Iz b y  G m in , 
w p ro w a d ze n ie  w  b łąd  p re m ie ­
ra , n ie  m ó w ią c  ju ż  o rodz in ie ...

K T Ó Ż  J E D N A K  JE S T  ty m  
„ś w ia d k ie m ” , o k tó ry m  m ó w i 
w  s w y m  liśc ie  P ro fu m o ?  To

21- le tn ia  K ry s ty n a  K E E L E R  
(na fo to ), m o d e lka , o re p u ­
ta c j i m ię d z y n a ro d o w e j a w a n ­
tu rn ic y .  L o n d y ń s k i proces (m a­
rzec b r.), w  k tó r y m  m ia ła  
w y s tą p ić  w  ch a ra k te rze  św ia d ­
ka , d o ty c z y ł p ró b y  za m o rdo w a ­
nia... je j sam ej. O  chęć d oko na ­
n ia  z b ro d n i oskarżono  ( i skaza 
no w  k o ńcu  n a  7 la t  w ię z ie n ia ) 
¿3)-le tn ie g o  J o h n y  Edgecombe. 
K e e le r, k tó ra  w  ko ń c u  z ja w iła  
s ię  n a  p rocesie  Edgecombe,

Na Kable:
K R A J  L U O Z t  
K S Z T A Ł C Ą C Y C H  SU f

R e w o lu c ja  o tw o r z y ła  d r z w i  41« 
o ś w ia ty  d la  lu d z i  w s z y s tk ic h  
w a r s tw  s p o łe c z n y c h , s tw a rz a ją c  

g ig a n ty c z n y  p r o g r a m  b u d o w y  
s z k ó l i  p o w o łu ją c  d z ie s ią tk i  t y ­
s ię c y  s p e c ja ln y c h  k u r s ó w .  R oz­
w ó j  o ś w ia ty  n a  K u b ie  o b r a z u ją  
w y m o w n ie  n a s tę p u ją c e  m ię d z y  I n ­
n y m i d a n e . W  1959 r o k u  b y l»  
S82 19S u c z n ió w ,  w  r o k u  s z k o ln y m  
1961/62 b y ł»  ic h  ju ż  1 166 287, W  
od n ie s ie n iu  d o  n a u c z y c ie l i  a n a ­
lo g ic z n e  l i c z b y  w y n o s z ą  16 JM  
i  3« 905.

„ K U B A Ń S K I  T A K C K O M IN "

Z a k ła d y  p r o d u k c j i  a n ty b io ty k ó w  
im  F in le y a  w  H a w a n ie  j u ż  ar 
p r z y s z ły m  r o k u  ro z p o c z n ą  p r o ­
d u k c ję  o x y te t r a e y i iR y  n a  e k s p o r t .  
W  b ie ż ą c y m  r o k u  z a k ła d y  te , p r o ­
d u k u ją c e  a n a k o tn it y  a a ityb a o ty fc  
n a  o r y g in a ln e j  te c h n o lo g i i  o p r a ­
c o w a n e j p rz e z  n a u k o w c ó w  k u b a ń ­
s k ic h  ł  o p a r te j  n a  w y k o r z y s ta n iu  
p r o d u k tó w  p r z e ro b u  t r z c in y  c u k ­
r o w e j ,  d o s ta rc z ą  o k . l#  to n  oacyte- 
tra c y W n y , a w  r o k u  p rz y s z ły m  —ę 
27 tom. Z a k ła d y  im .  F in J e y a  to -  
s ta ły  z a p r o je k to w a n e  I z b u d o w a n a  
c a łk o w ic ie  p rz e z  in ż y n ie r ó w  k u ­
b a ń s k ic h  o ra z  w y p o s a ż o n e  w  u rz ą ­
d z e ń ta  k r a jo w e .

S Z Y B K I  R O Z  W O J  P R Z E M Y Ś L «

Po re w o lu c j i zb u d ow an o  ju ż  oa 
K u b ie  26 p o tę żn yc h  z a k ła d ó w  p ra e  
m y ś lo w y c h . ila ls se SZ z a k ła d y , 
z n a jd u ją  się obecn ie  w  budowie. 
Ł ąc zn ie  w  ty c h  M  zak ła d a c h  z n a j  
(Iz.o  z a tru d n ie n ie  ponad 13 tys ięcy, 
ro b o tn ik ó w  i p ers o n e lu  techn łcą -  
uego , przeszko lonego  w  i iu e u t e j  
części w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im , C ne 
chod łouracjl, Po lsce, N ie m ie c k ie j  
R e p u b lic e  D e m o k ra ty c z n e j I  i n ­
n yc h  k r a ja c h  so c ja lis ty czn y ch .

te * *»

M yśli zb ie
i... tombakowe
2 A L K  P K 6 H 1 K K A

„ K ie d y  z a jm u je  a ię  p o w o i  
n e  s ta u o w is k o  p a ń s tw o w ą , 
t r z e b a  b y ć  p r z y g o to w a n y m  
n a  u s ły s z e n ie  w ie lu  n ie p r z y ­
je m n y c h  s łó w  z  r o ż n y c h  
s t r o n ,  r ó w n ie *  i  w  p ro s ie . 
M o ż n a  nas k r y t y k o w a ć ,  a le  
n a  m iło ś ć  b o s k ą  n ie  n a le ż y  
nas p rz e ś la d o w a ć  1 p o d ju d z a ć  
lu d n i  p r z e c iw k o  m u n . . . "

H a r o ld  M A C N IL Ł A N  
p r e m ie r  W. Brytanii

P R E T E N S J A

„ J e s t  to  c ie k a w e  z ja w is k o  
p s y c h o lo g ic z n e ! L u d z ie  są 
ty m  b a rd z ie j n ie za d o w o le n i, 
Im  le p ie j Ina się  p p w c d z i” .

F r a n k  C . P IE M E N T E L  _ 
s o c jo lo g  a m e ry k a ń s k i

T R A G E D IA  S T A R O S C f

„ T r a g e d ia  s ta ro ś c i m e  p o ­
le g a  n a  t y m ,  że c z ło w ie k  Jest 
s ta ry ,  a le  o a  ty m ,  że n ie  
Jest m ło d y m ” .

O s c a r  W J L D E  
p is a rz  a n g ie ls k i

Z e b r .  fe b )



STRONA 4

PIERWSZY PUNKTOWIEC
w  b u d o w i e

D Ł U G O  d ysku to w a n a  budow a szczec ińsk ich  p u n k to w c ó w  
ru s z y ła  nareszcie  z  m ie jsca . N a  O s ied lu  G ru n w a ld z k im  
p rzys tą p io n o  do b u d o w y  p ie rw sze go  z trze ch  9 -ko nd ygn a -  
c jo w y c h  b u d y n k ó w  m ie s z k a ln y c h . O d b y ło  się uroczyste  

t w m u ro w a n ie  k a m ie n ia  w ę g ie ln e go  pod b lo k  H - l  p rz y  zb ie ­
gu  u l ic  R o ose re lta  i  Ś w ie rcze w sk ie go . P u n k to w ie c  przedsta  
w ia ć  się  będzie okaza le . B u d y n e k  o d ług o śc i ponad  80 m e­
t ró w  pom ieśc i 652 iz b y , a na p a rte rze  p la c ó w k i hand low e  
i  us ługow e . B udow ę  p ro w a d z i S P B M -1 . Zastosow ano tu  me 
todę w ie lk o b lo k o w ą . D o w yso ko śc i 1 p ię tra  e le m e n ty  noś-, 
ne b u d y n k u  w zniesie  s ię  sposobem  w y le w a n ia  —  w y ż e j 

. zaś m on to w a ć się będzie p re fa b ry k o w a n e  b lo k i.  (kg )

KULTURA„OBRZĄDKÓW
i KULTURA DMA CODZIENNEGO

P O JĘ C IE  K U L T U R Y  JES T  S Z E R O K IE  I  N IE P R E ­
C Y Z Y J N E . M IE Ś C I S IĘ  W  N IM  Z A R Ó W N O  „ K U L T U ­
R A  E L IT A R N A ”  J A K  I  „ K U L T U R A  M A S O W A ” — PO ­
J Ę C IA  P R Z E C IW S T A W IA N E  S O B IE  W  L IT E R A T U R Z E  
P A Ń S T W  K A P IT A L IS T Y C Z N Y C H , U  N A S  W Y W O D Z Ą ­
CE S IĘ  Z  O G Ó LN E G O  P N I A  K U L T U R Y  J E D N O G A - 
T U N K O W E J . JE S T  K U L T U R A  IM P R E Z , P R Z E D S T A ­
W IE Ń  T E A T R A L N Y C H  —  I  IC H  O D B IO R U . JE S T  
K U L T U R A  C Z Y T E L N IC T W  A , K U L T U R A  S ŁO W A . 
JE S T  W R E S Z C IE  O G R O M N A  D Z IE D Z IN A  Z J A W IS K  
Z  Ż Y C IA  C O D Z IE N N E G O , K T Ó R Ą  O K R E Ś L A M Y  J A ­
K O  K U L T U R Ę  W Z A J E M N E  G O  O B C O W A N IA .

W Y C H O D Z Ą C  z ty c h  ©gól- n a k , że d la  rze te lnego  p rze ba - 
n ych, a c h y b a  o czyw is tych  za- d a n ia  s tan u  k u ltu r y  dane te  —  
łoż ń  p rz y s tę p u ję  do p o le m ik i choć ważne —  m a ją  w a rto ść  
z w ie lu  o ponen tam i, k tó rz y , t y lk o  cząstkow ą. N a w e t, je ż e li 
swego czasu, o b raża li s ię  na k to ś  b a rd z ie j p rz e n ik l iw y  spró 
m n ie  i  na k o l. J . K a rp iń s k ie -  b u je  p ow iąza ć  ten  m a te r ia ł z 
go za a r ty k u ły ,  podda jące  k r y  postępem  tech n icznym , w y r a -  
tyce  tra d y c y jn ą  u  nas ocenę ża jącym  s ię  np. w  upow szech- 
życ ia  k u ltu ra ln e g o  w e d ług  i ló -  n ie n iu  m o to c y k l i.  B ow iem , 
ści im p re z  m n ie j lu b  b a rd z ie j ja k  s łuszn ie  s tw ie rd zon o  —  
a rty s ty c z n y c h . P o d e jm u ję  ty m  b y w a  aż n a z b y t często, że owe 
ś m ie le j, że p rzych o d z i n am  ó - m o to c y k le  s ta r tu ją ...  z cu chn ą- 
s la tn io  z pom ocą sam  d y re k -  cych  g no jó w e k . Że na w ie lu  
to r  d e p a rta m e n tu  u p tw s z e c łi-  im p re za ch  w id o w n ia  zagłusza 
n ia n ia  k u l tu r y  w  M in . K u l tu -  o k rz y k a m i lu b  w ręcz  ry k ie m  
ry ,  C zesław  K A Ł U Ż N Y , k tó ­
rego a r ty k u ł ,  zam ieszczony w  r—■ — —— — — —
„N O W E J  K U L T U R Z E ”  p t. 
„C Z Y  K U L T U R A  N IE D Z IE L ­
N E G O  O B R Z Ą D K U ”  c y to w a ­
liś m y  tu  n ied a w n o.

N ie  zam ie rzam  podw ażać 
a u te n tyczn ośc i zb ie ran ych
p rz y  ro zm a itych  okaz ja ch  
przez de legow anych  a k ty w i­
s tów  d an ych  na  te m a t życ ia  
k u ltu ra ln e g o  szczecińsk ie j p ro  
w in c j i ;  z n a jd u ją  one zresztą  
p o tw ie rd z e n ie  w  c a łe j p ap ie - 
ro lo g i i,  d os ta rcza ne j p rzez o d ­
p o w ie d n ie  in s ty tu c ie  te re n o ­

w e  do bazy  w  Szczecinie, a 
stąd w ę d ru ją c e j d a le j —  na 
w y n io s łe  szczyty  s ta ty s ty c z n e j 
sp raw ozdaw czośc i. Sądzę je d -

Goście w „Odrze“
Podczas sw o jego  pob y tu  

na  W yb rze żu , p rz e w o d n i­
czący C R Z Z  Ig n a c y  L og a - 
S o w iń s k i i  M in is te r  Że ­
g lu g i, S ta n is ła w  D a rs k i w  
to w a rz y s tw ie  I  sekre ta rza  
K W  P Z P R  A n to n ie g o  W a ­
laszka  i  p rzew odn iczącego! 
W K Z Z  S te fana  P uzon ia ' 
z w ie d z il i k o m b in a t „O d ­
ra ”  w  Ś w in o u jś c iu .

N asz fo to re p o r te r  St. 
C ie ś la k  u t r w a l i ł  na k lis z y  
m o m e n t zw ie d zan ia  ko nse r 
w ia rn i.

a rty s tó w , w y s tę p u ją c y c h , no ­
tabene, w  sa lach  od m ies ię ­
cy n ic  sp rzą ta n ych . Że pod n y  
ło n o w y m i b lu z k a m i czy  p oń ­
czocham i k ry je  s ię  w ie le  s m u t 
n ych  n iespodz ianek . Że ję z y k  
k o n w e rs a c ji, k o m e n tu ją c y c h  
„H A M L E T A ”  czy „W E S E L E ”  
ro i s ię  n ie  ty lk o  od g ra m a tye z  
n ych  b łęd ó w , a le od „n a jk u n -  
s z to w n ic js z y c h ”  tz w . w y ra ­
zów...

U P R O S Z C Z O N E M U  o p is o w i 
z ja w is k  k u ltu ra ln y c h  w e d łu g  
ilo ś c i im p re z  p rz e c iw s ta w io n o  
s łuszn ie  np. ro zu m ną , d łu g o ­
fa lo w ą  a k c ję  „ k u l t u r y  s a n i­
ta r n e j”  w  W ie lko p o lsce , k tó r e j 
w y n ik ie m  b y ło  p ow s ta n ie  na 
w s i k ilk u d z ie s ię c iu  ła ź n i. R ów  
n ież  n o w y  k ie ro w n ik  W y d z ia ­
łu  K u l tu r y  P re z y d iu m  W R N  
w  Szczecinie W ł. D a n iszew sk i 
p od aw a ł n ied a w n o  za p rz y k ła d  
n o w y  basen k ą p ie lo w y  w  S ta r 
gardz ie , gdzie  po k ą p ie li b y ­
w a lc y  o dd a ją  się le k tu rz e  w  
p ię k n e j c z y te ln i. P o tra k tu jm y  
to  ra c z e j ja k o  sym b o le : oczy­
w iś c ie  ła ź n ia  a n i k ą p ie lis k o —• 
to  jeszcze n ie  k u ltu ra .  A le  czy 
stość, la d , grzeczność, u m ie ję t­
ność życz liw eg o  obcow ania , 
p rzyzw o ite g o  w y ra ż a n ia  się —  
to  p od s taw o w e  w a ru n k i,  w  
k tó ry c h  d op ie ro  k u ltu ra  może 
się ro z w ija ć .

Z A M IE R Z E N IE M  naszym  
je s t —  w  c y k lu  a r ty k u łó w  na 
te m a t k u ltu r y ,  czy b ra k u  k u l ­
tu r y ,  w  ż y c iu  co dz ie n nym  — 
p odbudow ać tę d yskus ję , k tó ­
ra  —  są tego liczn e  o zna k i — 
n ie  p op rzes tan ie  ty m  razem  
na  k o le jn e j a n a liz ie  ilo ś c i im ­
prez, a le  zm ie rza  do k o n k re t­
n ych , sku te czn ych  d la  ro z w o iu  
k u ltu r y  w  naszym  re g ion ie , 
w n io skó w .

F E L IK S  JO R D A N

O d  d z i e c i ń s t w a  u c z q
s z a c u n k u  d o

W  ty c h  d n ia ch  w ró c iła  do 
■Szczecina z  w iz y ty  w  N ie m ie c ­
k ie j R e pu b lice  D e m o k ra ty c z n e j 
de legacja  dz ia łaczy  o ś w ia to ­
w ych  i  p ra c o w n ik ó w  s z k o ln ic ­
tw a . W  je j  sk ła dz ie  z n a jd o w a ł 
Się k u ra to r  szczecińskiego o k rę  
gu szko lnego, m g r inż . Z B IG ­
N IE W  S Z Y R O K I. Z a p y ta liś m y  
k u ra to ra  co b y ło  ce lem  w y ja z ­
du naszych o św ia to w có w  do 
NRD?

i— M ięd zy  in n y m i —  o dp ow ia  
’da m g r S z y ro k i —  zapoznan ie  
s ię  ze sposobam i ro z w ią z y w a n ia  
p rzez naszych sąsiadów  ta k  
zw a n e j p o lite c h n iz a c ji w  szko l­
n ic tw ie .

k la s y  p ią te j p ro g ra m  je s t zróż 
n ic o w a n y : w  szko łach  w ie js k ic h  
o b e jm u je  p ra k ty c z n ą  n au kę  sto 
so w an ia  u p ra w y  b u ra k ó w , z iem  
n ia k ó w , k u k u ry d z y  i t p „  a od 
k la s y  s ió dm e j u p ra w y  zbóż. N a  
to m ia s t w  szko łach  m ie js k ic h  
—  od k la s y  p ią te j do s ió dm e j 
n au kę  o b ró b k i m e ta li,  w  ósm ej 
e le k tro te c h n ik i i  zna jom ośc i 
m aszyn  w  d z ie w ią te j zn ów  r o l ­
n ic tw a , w  o s ta tn ie j na p o w ró t 
zn a jo m o śc i m aszyn. To  d a je  do 
b re  p rz y g o to w a n ie  do  w y b o ru  
zaw odu, lecz a n i d z ie s ię c io le t­
n ia  szko ła  pod s taw o w a , n ie  da ­
je  d y p lo m u  w y k w a lif ik o w a n e g o  
ro b o tn ik a , a n i d w u n a s to le tn ia  
szko ła  ogó lnoksz ta łcąca  n ie  d a -

p r a c y
je  a bso lw e n to m  św ia d ec tw a  m a 
tu ra ln e g o . T e  trzeba  zdobyw ać 
w  da lsze j nauce.

P o d k re ś lić  należy- tu ta j,  żeby 
s ię  o ty m  d o w ie d z ia ły  nasze 
z a k ła d y  p ra c y , że w s z y s tk ie  za 
ję c ia  p o lite c h n iz a c y jn e  o db yw a  
ją  się a lbo  w  gospodarstw ach  
ro ln y c h  na  w s i, a lbo —  w  m ieś 
c ie  —  w  fa b ry k a c h , n ig d y  zaś 
w  g a b in e ta ch  szko lnych . Z a k ła  
d y  p ra c y  w  N R D  m a ją  w y z n a ­
czone sobie  szko ły , k tó ry m  m u ­
szą u dz ie la ć  w s z e lk ie j pom ocy.

Rozm awiał: 

J E R Z Y  K A R P IŃ S K I

s— Czy n ie  ze chc ia łb y  Pan 
k u ra to r  w y ra z ić  tw o ic L  spo­
s trzeżeń  w  te j dz iedz in ie?

‘— N a s i sąsiedzi m a ją  in ną , 
a n iż e li m y , s tru k tu rę  szko in ie - 
tw a . Na p rz y k ła d  szko ły  pod sta 
w o w e  są ta m  d z ies ięc io le tn ie , 
zaś n a u ka  w  szko łach  ogó ln o ­
k sz ta łcących  t rw a  la t  d w anaś­
cie. W  o b y d w u  typ a ch  szkó ł za 
ję c ia  p o lite c h n iz a c y jn e  s ą — nie  
ta k  ja k  u  nas p row adzone  w  go 
d ż inach  p oz a le k c y jn y c h , w  k ó ł 
cach za in te re sow ań  —  a w łą -  
:zone do p ro g ra m u  nauczan ia  
i  re a lizo w a n e  w  godzinach  n o r 
m a ln e j n a u k i. W  ogóle  —  spo­
s trz e g liś m y  to  —  w  N R D  k ła ­
dz ie  s ię  sp e c ja ln y  n a c is k  na w y  
ch ow a n ie  poprzez p racę  i  :w p a - 
ja n ie  od d z iec ińs tw a  szacunku  
do  p ra cy .

—  Co p rz e w id u je  ta m  p ro ­
g ra m  p o lite c h n iz a c ji?

—  W  p ie rw s z y c h  czterech  k ia  
sach, za ró w no  w  m ieśc ie , ja k  
i  na w s i —  za jęc ia  w  o g ro d n ic  
fcwie i  ro ln ic tw ie .  P o p i e ro  od

p la n u  p e rspe k tyw iczn eg o  na 
la ta  1961— 1980 p rz e w id u je  na 
k ła d y  na  in w e s ty c je  w  gospo­
darce  w o d n e j rzędu  315 m ld  
z ł, w  ty m  na  b u d o w n ic tw o  
p od s taw o w e  hydro te chn iczn e  
—  50,5 m ld  z ł. P onadto  M in i­
s te rs tw o  R o ln ic tw a  w y d a tk u ­
je  w  ty m  okres ie  o ko ło  95 
m ld  z ł, M in is te rs tw o  Gospo-

Także w Polsce
Z A P O T R Z E B O W A N IE  na  ro k u  p rzyp ad n ie  za led w ie  

w o dę  w zra s ta  w  n aszym  k r a -  1 400 m  sześciennych, a w ię c  
ju  n ie z m ie rn ie  szybko. Je ś li p ra w ie  ty le  i le  obecnie w  E - 
w  1980 r. p rze m ys ł, ro ln ic tw o  g ipc ie , a w ię c  k ra ju  n ie m a l 
i  gospoda rka  ko m u n a ln a  zuży  p u s ty n n y m , 
w a ły  łączn ie  5 398 m in  m  P ro b le m y  te  b y ły  o s ta tn io  
sześciennych  w o d y , to  w  1980 p rz e d m io te m  obrad  S e jm ow e j 
ro k u  ic h  za po trze bo w a n ie  w y  
n iesie  ponad  29 m ld  m  sześ­
c iennych .

Jednocześnie s y tu a c ja  w  za 
k re s ie  zasobów  w o d n y c h  je s t 
u nas n ie k o rz y s tn a  w  p o ró w ­
n a n iu  z k ra ja m i sąs iedn im i.
G łó w n e  nasze rz e k i —  O dra  
i  W is ła  są ubogie  w  w odę, a 
rów nocześn ie  żaznacza się  d u  K o m is ji G ospodark i M o rs k ie j d a rk i K o m u n a ln e j —  93 m ld  
ża n ie ró w n o m ie rn o ść  p rz e p ly -  i  Ż e g lu g i. Prezes C U G W  —  zł» a re s o rty  gospodarcze 
w u  w o d y  w  ty c h  rzekach. Co m in is te r  Janusz G R O C H U L -  p rzesz ło  67 m ld  z ł. 
gorsze, zasoby w odne  s ta le  SK1  p o in fo rm o w a ł pos łó w  o
m a le ją . O becn ie  p rz y p a d a  w  za łoże n ia ch  p e rs p e k ty w ic z n e - P L A N  te n  zak łada , że d la  
Polsce na jednego  rr iie s z k a ń - go  p la n u  g ospoda rk i w o d n e j i  p o k ry c ia  n ie d o b o ró w  w o dy, 
ca w  c ią gu  ro k u  1 800 m  p o l i ty k i  in w e s ty c y jn e j w  ty m  trze ba  w y b u d o w a ć  z b io rn ik i 
sześciennych  w o d y , a w  1980 zakres ie . W stępna  ko nce pc ja  w o dn e  o  po jem nośc i 7 m ld  m

W O D A
HA WAGĘ ZŁOTA

sześciennych. W  dorzeczu 
O d ry  p rz e w id z ia n o  budow ę  10 
z b io rn ik ó w  na Odrze, K ło d n i-  
cy, N ys ie  K ło d z k ie j,  B y s trz y ­
cy, P rośn ie  i  W a rc ie . R ów no­
cześnie w  M a lczyca ch  na 
O drze m a pow stać  s top ień 
w o d n y  o raz  zostaną p rze bu ­
dow ane  d ro g i w odne  K oź le  —  
W ro c ła w . Z b ud o w an y  zosta­
n ie  też K a n a ł Ś ląsk i. Na W i­
śle p rz e w id u je  się budow ę 12 
z b io rn ik ó w  i  kaskadę  d o ln e j 
W is ły  o raz kaskadę P rzem szy 
i  g ó rn e j W is ły .

O czyw iśc ie  in w e s ty c je  te  po 
służą  n ie  ty lk o  do w y ró w n a  
n ia  d e fic y tu  zasobów  w ody. 
M ieszczą s ię  w  n ie h  n a k ła d y  
na  e ne rg e tykę  w odną, że g lu ­
gę śró d ląd o w ą , i  p rz e c iw d z ia ­
ła n ie  s k u tk o m  pow odzi. N ie  
m n ie j p rzy toczone  w ie lk o ś c i 
n a k ła d ó w  in w e s ty c y jn y c h  
św iadczą, że w o da  je s t u  nas 
na  w agę ż ło ta . (k )
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W czerni na

O ry g in a ln y  ko s tiu m  c iem ny  
w  ukośne pasy.

Kompozycie...
kosmetyczne

JA K O Ś Ć  wód kolońskicb, kre  
m ów  i m ydeł zależy w  dużej 
m ierze od kom pozycji... zapa­
chu, jakiego użyto do w yrobu  
tych kosm etyków. W  ro ku  bie­
żącym fa b ry k i kosm etyków  o- 
trzy m ają  6 nowego rodzaju  
syntetyków  zapachowych w  iioś 
ci 20 ton, co w  znacznym  stop­
niu powinno poprawić sytuację  
w  te j branży.

2 . - 8 .  V I .  IS 4 7
♦  W  W O J E W Ó D Z T W IE  s z c z e c iń ­

s k im  is tn ie je  227 s p ó łd z ie ln i  u c z ­
n io w s k ic h ,  a k i lk a d z ie s ią t  z n a jd u ­
je  s ię  w  s ta d iu m  o r g a n iz a c j i.  P r o ­
w a d z ą  o n e  s k le p ik i  u c z n io w s k ie ,  
« g r ó d k i  s z k o ln e , z b ie ra ją  z ło m  i 
m a k u la tu r ę  o ra z  r o z w i ja ją  ta k ż e  
d z ia ła ln o ś ć  k u l tu r a ln o - o ś w ia to w ą .

4  N A  O S T A T N IM  p o s ie d z e n iu  
W o je w ó d z k ie j  R a d y  N a r o d o w e j  u -  
c h w a lo n o  m ię d z y  in n y m i  s ta tu t  
o d z n a k i p a m ią tk o w e j  „ G r y f  P o ­
m o r s k i ” , k t ó r ą  p o s ta n o w io n o  n a ­
d a ć  p rz e d e  w s z y s tk im  P re z y d e n to ­
w i  U P  B o le s ła w o w i B IE R U T O W I.

♦  W IE L K A  IM P R E Z A  s p o r to w a  
„ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  —  m e cz  
p i ł k i  n o ż n e j:  d z ie n n ik a r z e  k o n t r a  
a k to r z y  —  z g ro m a d z iła  ty s ię c z n e  
rzesze  p u b lic z n o ś c i.  Z w y c ię ż y l i  
d z ie n n ik a r z e  s to s u n k ie m  b r a m e k  
5:0. N a to m ia s t  w ie l k i  b ie g  o  p u ­
c h a r  . .K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  w y  
g r a ł  K ie ia s  z G d a ń s k a .

4  W  S O B O T Ę  o d b y ło  s ię  w  a u l i  
G im n a z ju m  i  L ic e u m  Ż e ń s k ie g o  
w  S z c z e c in ie  u ro c z y s te  r o z d a n ie  
ś w ia d e c tw  d o jr z a ło ś c i 30 a b i t u r ie n t -  
k o m .  D o  z e b ra n y c h  p r z e m ó w iła  
d y r e k t o r  p r o f .  S zc z e rs k a  i  k u r a to r  
© k rę g u  s z c z e c iń s k ie g o  p . K l im a -  
• z e w s k i .

4  D Z IŚ  w  T e a lr z e  „ K o m e d ia  
M u z y c z n a ” , k o m e d ia  Z . G o z d a w y  
i  W . S tę p n ia  „ M o ja  ż o n a  P e n e lo -  
p a ” . W y s tę p u je  g o ś c in n ie  A r t u r  
M ło d n ic k i .

4  W  S A L I  T e a t r u  M a łe g o  o d b y ­
ło  's ię  z e b ra n ie  p r z e d s ta w ic ie li  s p o ­
łe c z e ń s tw a  s z c z e c iń s k ie g o  i z a in te ­
r e s o w a n y c h  p rz e d s ię b io r s tw  o ra z  
in s t y t u c j i  w  s p r a w ie  m o b il i z a c j i  ■ 
w s z y s tk ic h  s i ł  d o  w a lk i  że s p e k u ­
la c ją .

4  P R Z E D S T A W IC IE L E  C ze ch o ­
s ło w a c ji  p r z y b y l i  d o  S z c z e c in a , a b y  
z b a d a ć  m o ż liw o ś c i t r a n z y tu  cze ­
c h o s ło w a c k ic h  ła d u n k ó w  p rz e z  
port szczeciński.

S Z P E R A C Z

P O N IE W A Ż  p rognoza  na 
cze rw ie c  za po w ia d a  fa lę  g o rą ­
ca —  in fo rm u je m y  o m o d nych  
k o s tiu m a c h  k ą p ie lo w y c h . U w a ­
g a ! K to  s ię  posp ieszy, zdąży 
jeszcze k u p ić  k o s tiu m  z  h e la n - 
cc w  m o d n ym  k o lo rz e  g ra n a to ­
w y m  z m odną  b ia łą  la m ó w k ą , 
o czyw iśc ie  jednoczęśc iow y. B y ło  
b y  jeszcze m o d n ie j,  g d y b y  w re sz  
c ie  p o ja w iły  się k o s tiu m y  b a r ­
w y  cza rn e j, k tó ra  ta k  ś w ie tn ie  
k o n tra s tu je  z b ie lą  p la ż y  i  (a k ­
tu a ln ie )  ru d o -z ło ty m i w ło s a m i 
P o lek . K tó ż  dociecze ta je m n ic y  
p ro d u k c ji,  p re fe ru ją c e j na słoń 
ce b la k n ą c y  k o lo r  n ie b ie s k i od 
zawsze św ie że j, n ie z m ie n n e j i  
p rze z  dz iew ięć  sezonów  na  dzie  
s ięć m o d n e j czern i?

Biały
z  d o d a tk a m i
D O  N A J M O D N IE J S Z E J  w  

ty m  sezonie b ia łe j s u k ie n k i 
(g a rs o n k i, k o s tiu m u ) pasu je  
w szys tko , sęk je d n a k  w  ty m , 
że n ie  m ożna je j  nos ić  bez do­
d a tk ó w . T a ka  ilo ść  św ieżości, 
n ie p o k a la n ia , śn iegu , p uch u  — 
w ym ag a , b y  p rz e rw a n o  m o n o ­
to n ię  b ie l i  ja k ą ś  k o lo ro w ą  
p la m k ą . M oże  n ią  być :

W Ą S K I P A S E K  ze „z ło ty c h ”  
o g n iw e k  z je d n y m  w iszą cym  
b re lo c z k ie m  z s ie c z k i k o ra lo ­
w e j —  do b ia łe j je d w a b n e j su 
k ie n k i do  tańca .

S Z E R O K A  „Z Ł O T A ”  B R A N ­
S O L E T K A  noszona na b ia łe j 
rę k a w ic z c e  —  do space row e j 
ga rson k i.

S Ł O M K O W Y  (L U B  JE D W A B  
N Y ) K A P E L U S Z  —  au reo la  w  
ko lo rze  m a lin o w y m  —  po  po­
łu d n iu  do  k o s tiu m u .

Z IE L O N E  O K U L A R Y  p rz e ­
c iw słoneczne , b ra n s o le tk a  z im i 
t a c j i  ja sp isu  —  do b ia łe j su ­
k ie n k i p lażo w e j.

B E R E T  w  szkocką  k ra tę  (z 
w e łe n k i,  z e ró w k i lu b  ta f ty )  do 
b ia łeg o  s w e te rk a  w yłożonego  
na  b ia łą  spódniczkę.

K o b ie ty  lu b ią c e  „m a js te rk o ­
w a ć ”  m ogą k o rz y s ta ć  ze s k a r­
b ów  p a s m a n te r ii i  obszyć w zo ­
rz y s tą  ta s ie m ką  np. k o łn ie rz y k  
p rz y  b ia łe j p łó c ie n n e j s u k ie n ­
ce. A k c e n t będzie  p rze ś liczn y , 
je ś li d y s k re tn y ; w  im ię  u m ia ­
ru  z a k re ś lm y  sob ie  g ra n icę  —  
p ó ł m e tra  ta s ie m k i do ozdob ie ­
n ia  s u k ie n k i lu b  b lu z k i i  a n i 
ce n ty m e tra  na  spódnicę. ( i f )

Dla każdego 
coś smacznego

S U R Ó W K I m a ją  o w ie le  w lęk  
sze znaczenie d la  zdrow ia  niż  
to zw ykliśm y uważać. K to  chce 
utrzym ać się w  pełni swych sił 
pow inien zjadać bardzo dużo 
w arzyw  w  stanie surowym . N a  
leży przyjąć zasadę: około poło 
w y  dziennego pożyw ienia po­
w inny stanowić surów ki, po­

przedzające spożycie dania go­
rącego.

N A  S U R Ó W K I mogą być u iy  
te w szystkie części rośliny, 
choć nie  w szystkie reprezentu ją  
jednakow e wartości odżywcze. 
Liście np. m a ją  ich niew iele , za 
w ie ra ją  natom iast cenny dla  
organizm u ch lo ro fil, w spółdzia­
ła jący  przy przem ianie m aterii. 
N a jb ard z ie j wartościowe są Uś­
nie intensyw nie zielone, (doty­
czy to zwłaszcza sałaty). Odżyw.

plaży
Z a te m  żadnych  k re to n ó w , ża­

d n y c h  sa tyn  n i je d w a b i, t y lk o  
w e łn a  i tk a n in y  w e łn op o do bn e  
w  ko lo rze  je d n o lity m  c z a rn ym  
lu b  g ra n a to w y m . J e d y n y  w y ­
ło m : b ia łe  a k c e n ty , zgodnie  z 
powszechną w  ty m  ro k u  te n ­
d en c ją  m ody. D e k o lt  n ied u ży , 
w ą s k i lu b  w  k s z ta łc ie  łó d k i,  
ozdo b ion y  d e lik a tn y m  szame­
ru n k ie m  a lbo  k ró tk im  w ią z a - 
d e łk ie m  —  b ia ły m . N ow ość: 
dużo cięć, d użo  zaszewek, za­
p ię c ie  na d łu g i zam ek b ły s k a ­
w ic z n y , k tó r y  je s t n a tu ra ln y m  
„śc iągaczem ”  k o s tiu m u . N o ga w  
k i  p ros te , o  d ług o śc i 2— 3 '” ti 
(m ogą b yć  z a k ry te  „ fa r tu s z ­
k ie m ” ).

M n ie j m odne, a le  o d p o w ie ­
d n ie jsze  na u p a ły  są k o s tiu m y  
dw uczęśc iow e, do k tó ry c h  od ­
noszą się  w s z y s tk ie  w y m ie n io ­
ne za lecen ia . Z a m ia s t t ra d y c y j 
nego paska a la  m ęska  sze lka, 
spod en k i —  b io d ró w k i p rze w ią  
żu je  się ta k im  sa m ym  sznu­
re czk ie m , z ja k ie g o  zrob ione  
w ią z a d e łk o  p rz y  deko lc ie .

(if)

U  g ó ry : f r y z u ra  „h o le n d e r­
s k a ” . N iż e j —  f r y z je r  p a ry s ­
k i  M o lin a r io  la n s u je  ta k ą  f r y ­
zu rę  na sezon le tn i  1963 r.

C A F

SURÓWKI,

czo n a jb ardzie j wartościow e są 
korzenie roślin będące ja k  gdy­
by m agazynem  w  któ rym  rośli 
na grom adzi swe siły. A  oto k ii 
ka  przepisów na m n ie j populai 
ne surówki.

S U R Ó W K A  Z  C E B U L I

3— 4 spore cebule pokroić na 
plasterk i, dodać 1 ja jk o  ugoto­
w ane na tw ardo i  pokrojone w  
plasterki, 2 pokrojone jab łka  
(o ile  są), 2 ły ż k i śm ietany. Do

W

praw ić  do sm aku solą, cukrem  
i  cytryną, w zględnie octem.

S U R Ó W K A  Z  R Z O D K IE W K I

Pęczek rzodkiew ek pokroić 
na p lasterki, posolić, dodać ja j ­
ko ugotowane na tw ardo  i  po­
kro jone w  p lasterk i, posiekaną 
zieloną cebulkę i  koperek. Do­
praw ić  śm ietaną.

G O S P O S IĄ

j Patrick Quentin j

d i i / i  a io n if
(T łum . Izabela  Dąm bska)

P ierw sze , co m i w p a d ło  w  oczy, to  sp raw ozdan ie  z 
w czo ra jsze j k o n fe re n c ji p ra s o w e j w  B oston ie  i  streszczę- 
n ie  p rze m ów ien ia  C. J. W reszcie zna laz łem , czego szu­
k a łe m : k ró tk a  w z m ia n k a  na ś ro d k o w e j s tro n ie , w  dz ia le  
K ro n ik i L o k a ln e j.  R e da kc ja  p od aw a ła  je d y n ie  fa k t ,  be2 
żadnych  ko m e n ta rz y  od siebie, Sb w  m ieszka n iu  w ła sn ym , 
p rz y  d w u d z ie s te j u lic y ,  zna lez iono  ra n o  z w ło k i m łodego  
m ężczyzny, k tó re  z id e n ty f ik o w a n o  ja k o  c ia ło  w ła śc ic ie la  
m ieszkan ia , Jam esa L um ba , dw ud z ie s top ię c io le tn ie go  po- 
w ieśc iop isarza. Zg on  n a s tą p ił w s k u te k  p os trza łu  w  serce. 
1 n ic  ponadto. N ie  podano p rzyp uszcza ln e j godziny, o k tó  
r e j n a s tą p ił zgon. D łuższą c h w ilę  w p a try w a łe m  się tępo  
w  tę  k ró tk ą  w zm ian kę  i  nag le  J a im ie  s ta ł się d la  m n ie  
k im ś  re a ln y m  —  n ie m a l w id z ia łe m  je go  c ia ło  leżące 
gdzieś  —  a le  gdzie? M oże w  ko s tn icy?

U d erzy ła  m n ie  nag le  p ew na  m yś l, k tó ra  —  o i le  to  by­
ło  m o ż liw e  —  jeszcze b a rd z ie j w zm og ła  m o ją  p an ikę . A  
co, je ż e li to  A n g e lik a  go za s trze liła ?  Czyż n ie  w y n ik a ło  
to  lo g iczn ie  z ic h  dziw acznego s tosu n ku  i  p o w ta rz a ją c y c h  
się często d z ik ic h , m orderczych  n aw e t scen? A  je ż e li to  
ona go za s trze liła ?  A  potem  z w ró c iła  się do m n ie  k ła ­
m iąc, chcąc m n ie  zn iszczyć i  w c iągnąć  w  o tc h ła ń  razem  
ze sobą. Może p o lic ja  ju ż  coś w ie  na ten  tem at?  A  może  
i  C. J.? P rz y  sw o ich  og rom n ych  s tosunkach  m ó g ł się  
przec ież d ow ied z ie ć  w szystk iego , czego ty lk o  zapragną ł.

Tym czasem  ta ksó w ka  z a trz y m a ła  się ju ż  p rzed  dom em
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C. J., p rz y  P a rk  A ven u e, gdz ie  z a jm o w a ł lu k s u s o w y  a- , 
p a rta m e n t. W ys iad łe m , p rze czuw a ją c  n iech yb ną  k lęskę. ! 
Przeszedłem  ic s p a n ia ły  w e s tib u l i  sk ie ro w a łe m  k ro k i do  
w in d y . D rz w i o tw o rz y ł m i s ta ry  H e n ry k , m ęska p o ło w a  
u trz y m y ic a n e j s ta le  w  N o w y m  J o rk u  p a ry  służących. 
P rz y w ita ł m n ie  s ta rczym , a rtre ty c z n y m  uk łon e m .

—  O, pan H a rd in g ! B ardzo  proszę do w in d y , s i r !  f
Z  b ib l io te k i na górze doszedł m n ie  g los C. J .: .
—  B il l?  To  ty , B il l?
M in ą łe m  d łu g i m roczn y  k o ry ta rz , k tó reg o  śc ia ny  o h -  j 

m ieszone b y ły  p łó tn a m i D u fy ’ego, ja k  g dyb y  C. J. c h c ia ł j 
w s z y s tk im  pokazać, że stać go na  tego ro d z a ju  le kce ica- 
żące p o tra k to w a n ie  ko sz to w n ych  ob razó w  tego znanego 
m ala rza . D rz w i b ib l io te k i b y ły  o tw a r te , w szedlen .  w ię c  
bez p uka n ia .

N a w e t w  n a jlepszych  okresach  naszych w za je m n ych  
s tosu n ków  odczuw a łem  xoobec C. J. n ieśm ia łość. Teraz, 
k ie d y  s ta l przede m ną , ta k i ro z ło żys ty  w  barach, n ie m a l 
k w a d ra to w y , na  tle  ko sz tow nych , o b ity c h  czerw oną skó­
rą  m e b li i  śc ian, zape łn io nych  od g ó ry  do  d o łu  ks iążka ­
m i, k tó ry c h  n ig d y  n ie  czy ta ł, w y d a ł m i się p rz y  m o im  
poczuciu  w in y  i  zas łużone j k a ry  sym bo lem  grozy  i  n ie ­
uchronnego  losu. N ie w y ra ź n ie  zd aw a łe m  sobie sp raw ę, 
czego mogę się od n iego  spodziewać. W  ka żdym  raz ie  
na  pew no czegoś p rze raża jąco  groźnego.

P odszedł sz y b k a -d o  m n ie , a w te d y  b y łem  ju ż  ca łk ie m  
p ew ny, że s to ję  o to  w  o b liczu  n ie u n ik n io n e j zagłady.

—  B i l l !  D z ię k i Bogu, że się nareszcie z ja w iłe ś , ch łop ­
cze! N ie  m a m y  c h w il i  do s tra cen ia ! T e le fo n o w a li ju ż  do 
m n ie  z p o lic j i  —  zaraz tu  będą.

P o ło ży ł m i ob ie  ręce na ra m io n ach , m im o , że C.J. n i­
g dy  n ik o g o  n ie  d o ty k a ł rę k g jn i.  Po ty m  od ruch u  i  po o- 
k rz y k u : „ B i l l ,  m ó j ch łopcze !”  zacząłem  n ie jasno  p o jm o ­
w ać, że je go  g n ie w  n ie  je s t w y m ie rz o n y  p rze c iw ko  m o je j 
osobie. Doda ło  m i to  na ty le  o tu ch y , że m og łem  ju ż
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'teraz ś m ie le j spo jrzeć  na n iego, ja k o  na is to tę  z k r w i  i  
c ia ła , a n ie  na  sym bo l zag łady. B y ł k o m p le tn ie  w ycze r­
p any  i  zgnęb iony  i  n ig d y  n ie  w y d a ł m i się ta k  s ta ry , ja k  
w  te j c h w ili.  Jego żabie  oczy b y ły  ( ja k  zawsze) bystre, 
błyszczące  i  św iadom e ce lu. Z n a le m  go na  ty le  dobrze, 
a by  w id z ie ć , iż  do tak ieg o  s tanu  m ó g ł go d op ro w a dz ić  
je d y n ie  n ap ra w d ę  d o tk l iw y  cios. W  jego  obecnym  n as tro ­
ju ,  n aw e t je ż e li ż y w ił n iechę tne  d la  m n ie  uczucia , n ie  
m ia ły  one żadnego znaczenia. P o trze b ny  m u  b y łem  w  te j 
c h w il i  po to , a by  o b m yś lić  razem  ta k ty k ę  i  w y m ie rz y ć  
k o n tra ta k .

—  P os łucha j, B i l l  —  p o w ie d z ia ł. —  Podam  c i ty lk o  
fa k ty ,  bo n ie  m a  czasu ro zw o dz ić  się n ad  tą  spraw ą. 
W czo ra j b y łe m  w  B ostonie, w ró c iłe m  d op ie ro  d z is ia j ra ­
no o s ió d m e j trzyd z ie śc i i  p rze czy ta łe m  w  pras ie  p o ra n ­
n e j w z m ia n k ę  o  ś m ie rc i L u m b a . Po p rzy ja źdz ie  do dom u  
n ie  zasta łem  D aphne  —  je j  łó żko  by ło  n ie  rozesłane na  
noc. P rzysz ła  d op ie ro  w  p ó l g o d z in y  po m o im  p rzy jeżdz ie . 
Zażądałem-, a b y  m i w szys tko  o po w ie d z ia ła . O tóż częśc 
wczora jszego  w ie czo ra  spędziła  w  to w a rz y s tw ie  L u m b a > 
pozo ty m  b y ła  sama. D aphne n ie  m a  n ic  w spólnego  z  tq 
ca łą  z b ro d n ią  —  m usisz m i u w ie rz y ć  na  s łow o. D aphn*  
a bso lu tn ie  n ie  m a  z ty m  n ic  w spólnego!

P o w in ie n e m  się b y ł od  począ tku  dom yś lić , że ty lk o  n ie  
p o k ó j o u kochaną  có rkę  d o p ro w a d z ił go do tak ieg o  sta­
nu. Ja  je d n a k  n ie  m yś la łe m  o Daphne, m ia łe m  g łow ę  z a . 
p rz ą tn ię tą  w y łą c z n ie  m y ś la m i o  sobie i  o  A nge lice ,

—  B ie dn a  m a ła  —  c ią gn ą ł d a le j C. J. —  B iedne, m a łe , 
o tu m a n ion e  g lu p ią tk o !  Boże d ro g i!  K ie d y  m i w szys tko  o - 
p ow ied z ia la , k ie d y  się d ow ied z ia łe m , ja k  ka ryg od n ie  Lek­
ko m y ś ln ie  p o s tą p iliśc ie  wobec n ie j ty  i  B etsy!..t

(C iąg dalszy nastąpi)
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PIERWSZE BRAMKI
na stadionie bez.

M w m  -

CZARNYCH
bramek

—  C Z Y  L IC Z Y  P A N  na >m«liwość awansu do I I  li­
gi? T re n e r Zb. ZB Y S ZE W S  K I  jest w yraźn ie  zasko- 
c H u r .

I I  lig a
niezagrożona
S K Ą P E  w ie ś c i d o ta r ły  z p le  

n o m  P Z P N , k ió r e  w  K a to w i ­
ca ch  z a s ta n a w ia ło  s ię  m . in .  
n a d  d a ls z a  e g z y s te n c ją  I I  l i ­
g i p i łk a r s k ie j .

J a k  in fo r m u je  c z ło n e k  Z a ­
rz ą d u  P Z P N  —  m g r  J a r  P O - 
W Ą Z K A  a n i Z a rz ą d  P Z P N , a n i 
ż a d e n  z c z ło n k ó w  p le n u m  n ie  
w y s u n ą ł w n io s k u  z m ie r z a ją ­
c e g o  d o  p o z b a w ie n ia  naszeg o  
p i łk a r s tw a  n a tu ra ln e g o  za­
p le c z a . R ó w n ie ż  i  G K K F iT  
n ie  d o m a g a  s ię  ro z w ią z a n ia  
I I  l ig i .  N a c z e ln e  w ła d z e  p i łk a r  
s k ie  z w r ó c i ły  je d n a k  u w a g ę  
na  d e f ic y to w o ś ć  s e k c j i  p i ł ­
k a r s k ic h  t l - i ig o w y c h .  E g z y ­
s te n c ja  I l - ł i g o w y c h  w ie lu  z e -  
s p c -ó w  p r a w i ł a ,  że  sze re g  
k lu b ó w  z n a la z ło  s ię  w  o g ro m  
n y c h  ta ra p a ta c h  f in a n s o w y c h .  
G K K F iT  d o m a g a  s ię  r e w iz j i  
t y c h  s p ra w .

Z  IN N Y C H  z a g a d n ie ń  p o ru  
s -ssnych na  p le n u m  w y b i ja ła  
s ię  s p ra w a  s ę d z ió w  p i ł k a r ­
s k ic h .  N a le ż y  s ię  l ic z y ć  z 
ty m ,  że K o le g iu m  S ę d z ió w  
P Z P N  w ró c i  d o  s ta r e j  p r a k ­
t y k i  o b s a d z a n ia  s p o tk a ń  t r ó j  
k ą  s ę d z ió w  p r z y je z d n y c h .

FLOTA spada 
do A klasy

W  n ie d z ie lę  l ig a  o k rę g o w a  z a k o ń ­
c z y ła  r o z g r y w k i  m is t r z o w s k ie .  W  
S k o lw tn ie  Ś W IT  p r z e g r a ł z  A K K O -  
N t ą  H i 1:2, F L O T A  Ś w in o u jś c ie  po  
k o n a ła  B Ł Ę K IT N Y C H  S ta r g a rd  4:1, 
P O G O Ń  B a r l in e k  z re m is o w a ła  z 
D Ę B E M  4 :4 . K t o  z d o b ę d z ie  t y t u ł  
m is t r z a  z a d e c y d u je  w  c z w a r te k  za ­
le g ły  m e c z  P o g o ń  I b  —  D ą b . O - 
k r ę g  s z c z e c iń s k i w  w a lc e  o I I  l ig ę  
r e p re z e n tu ją  C Z A R N I,  k t ó r z y  w  
n a jb l iż s z ą  n ie d z ie lę  g r a ją  p ie rw s z y  
m e c z  z C z a r n y m i w  Ż a g a n iu .

T A B E L A

1. A r k o n ia  I b  25:11 64:28
2. F o g o ń  Ib  24:10 62:24
?. C z a rn i 23:13 43:26
4. P o g o ń  B a r l in e k  19:17 33:2T
5. W ia ru s  18:1« 30:44
6 D ą b  15:14 26:29
7 B łę k i t n i  15:21 35:41
*  O d ra  15:21 39:48
9- S w i ł  12:24 26:58

i® . F lo ta  12:24 24:57

S z e re g i ł i g i  o k r ę g o w e j o p uszcza  
d r u ż y n a  F L O T Y  Ś w in o u jś c ie  g o r ­
s zę , r ó ż n ic ą  b r a m e k .

(n )

Motocyklem do NSD
B IU R O  T U R Y S T Y K I P o lsk ie  

feo Z w ią z k u  M o to row e g o  w  
Szczecin ie  o rg a n iz u je  6 -d n io w e  
w y c ie c z k i do obozu ca m p ing o ­
w ego  pod B e r lin e m . W sze lk ich  
in fo rm a c j i  na ten  te m a t udz ie la  
P Z M o t. u l. T k a c k a  52.

—  P a n o w ie , n ie  m ia łe m  jeszcze  
o k a z j i  w id z ie ć  d r u ż y n y  g r a ją c e j .  
C z a rn i z a a n g a ż o w a li m n ie  z W ro c ­
ła w ia  d o p ie ro  1 c z e rw c a . P r z y je ­
c h a łe m  p r o s to  n a  o b ó z , t u  d o  P o d ­
g ro d z ia . P o z n a łe m  c h ło p c ó w ', są 
s y m p a ty c z n i,  m a ją  n ie z łe  o p a n o w a -  
- ią  p i ł k  , a le  c z y  są w  s ta n ie  p o ­
k o n a ć  A R K Ę  G d y n ia  c z y  Z A W IS Z Ę  
B y d g o s z c z ?  Z o r ie n to w a łe m  s ię , że do 
b r a m k i ,  n a  o b ro n ę  I  d o  p o m o c y  
m a m y  p o  k i l k u  k a n d y d a tó w .  G o ­
r z e j  z n a p a s tn ik a m i, ,  p o c ie s z a m  się 
ty m ,  że k ło p o ty  ta k ie  m a ją  n a w e t 
s e le k c jo n e r z y  P Z P N .

Z naszą ro zm o w ą  p rze no s i­
m y  s ię  na p o b lis k i s tad ion . 
Jeszcze p rzed  d w o m a  la ty  
d z ie c ia rn ia  p rzy je żdża ją ca  do 
P od g rod z ia  na w a k a c je  śc iga ­
ła  s ię  na  b ieżn i, b iła  re k o rd y  
życ iow e  na  sko czn ia ch  i  r z u t ­
n iach . Dziś  n ie  m a  n a w e t b ra ­
m ek. W a ru n k i o b o zo w n ic tw a  
są zn a k o m ite , szko len io w e  —  
beznadzie jne...

C Z Y  N A  T Y M  s ta d io n ie  be z  b ra  
m e k  „ s p ó łd z ie lc y ”  z d o ła ją  o s ią g n ą ć  
fo r m ę  u p r a w n ia ją c ą  d o  s n u c ia  ja ­
k ic h ś  n a d z ie i?  R a c z e j w ą tp l iw e .  Z e s ­
p ó ł w  p o r ó w n a n iu  z  la ta m i  u b ie ­
g ły m i  je s t  w y r a ź n ie  s ła b s z y . Z e  
s ta re g o  s k ła d u  u b y ło  7 g ra c z y . Z  
t y c h  c o  ju ż  t r z y k r o t n ie  u b ie g a l i  
s ię  o  a w a n s  d o  I I  l i g i  p o z o s ta li 
t y l k o  K O P IE C , P A C A N O W S K I,  
P O L U S , A R S Z E L E W S K I,  U R D A S  
i  S P IŻ A K .  N a  d o m ia r  z łe g o  C Z A R ­
N I  w y lo s o w a l i  p r z e c iw n ik ó w  ta k  
g r o ź n y c h ,  że  z d o b y c ie  I  m ie js c a  
w  g r u p ie  w y d a je  s ię  w p r o s t  * ie -  
p o d o b ie ń s tw e m .

N a  o b o z ie  je s t  je d n a k  n ie z ła  a t ­
m o s fe ra . C h ło p c y  są  n a s ta w ie n i 
do ść  b o jo w o .  R o z m a w ia m  z  P y t l i ­
k ie m :

—  P ew n ie , że nasze szanse 
są n ie w ie lk ie ,  a le  są. N a jw a ż ­

n ie jsze  d ob rze  w y s ta rto w a ć . 
N a p ie rw s z y  m ecz 14 bm. 
w p ro s t z obozu  je d z ie m y  do  
C Z A R N Y C H  Ż A G A Ń . K to  w ie  
czy od tego meczu n ie  będzie  
za leża ło  w szystko ... (ś)

Zając zwycięża 
Beansclia

W  P O N IE D Z IA Ł E K  o d b y ły  
s ię  w e  W ło c ła w k u  m ięd zyna ro  
dow e zaw ody k o la rs k ie  z udz ia  
le m  z a w o d n ikó w  z A u s t ra li i ,  
D a n ii, C zechos łow ac ji,

W  b iegu s p r in te rs k im  na 200 
m  —  czo łow y nasz k o la rz  to ro  
w y  Z a ją c  z re w a n żo w a ł sie 
A u s tra li jc z y k o w i B eanschow i 
za trz y k ro tn e  p o ra ż k i, ja k ie  od 
n ió s ł z n im  na  to ra c h  Ł od z i. 
Szczecina i  K ra k o w a  —  w ygry  
w ając w  pięknym  stylu *  cza­
sem 12,4. D ru g ie  m ie jsce  z a ją ł 
A u s tra li jc z y k ,  zaś trzecie Szy­
m ański (O gniw o Szezccin).

W  w yśc ig u  na  30 o k rą żeń  to ­
ru  —  na p u n k ty  —  z fin iszem  
co 5 okrą żeń  —  zw yc ięzcą  zo­
s ta ł Z ie liń s k i p rzed  K u d rą  i  
Bekerens.

Liga waterpolowa

S c h m a l«

P IĘ K N Y  su k c e s  o d n ie ś l i  n a s i r e ­
p re z e n ta n c i,  s ta r t u ją c y  w  m ię d z y ­
n a r o d o w y m  w y ś c ig u  k o la r s k im  D o ­
o k o ła  A n g l i i .  V I I I  e ta p . p ro w a d z ą  
e y  z N o r th a m p to n  d o  C le e th o rp e s  
(193 k m ) ,  z a k o ń c z y ł s ię  z w y c ię ­
s tw e m  S ło w iń s k ie g o ,  k t ó r y  na  m e ­
c ie  w y p r z e d z i ł  S ta n is ła w a  G a zd ę . 
O b y d w a j  u z y s k a l i  te n  sa m  czas 
5:23.38. D ru ż y n o w '®  w y g r a ła  P o l­
s k a , m a ją c  t a k i  sam  czas j a k  ze­
s p ó ł a n g ie ls k i  —  16:10 25.

Z W Y C IĘ S T W O  S I A T K A R E K  
W Ę G IE R S K IC H  W  W A R S Z A W IE

N a  k o r ta c h  W A T  w  W a rs z a w ie  
ro z e g ra n o  w  p o n ie d z ia łe k  r e w a n ż o ­
w e  s p o tk a n ie  w  p i łc e  s ia tk o w e j  k o  
b ie t  m ię d z y  r e p re z e n ta c ją  W ę g ie r ,  
w y s tę p u ją c ą  p o d  f i r m ą  B u d a p e s z tu , 
a I I  r e p re z e n ta c ją  P o ls k i.  Z w y c ię ­
ż y ły  W ę g ie rk i  3:1 (15:12, 15:8, 12:15, 
15:7)

Arkonla-wiceliderem
W  SO B O TĘ  i niedzielę w aterpo iiści A rkor.il s tartow ali 

w  Łodzi w  tu rn ie ju  p itk i w odnej a m istrzostwo Polski. B y ł 
to ostatni tu rn ie j p ierw szej rundy \

S Z C Z E C IN IA C Y  p rz e g ra li ż  
a k tu a ln y m  m is trz e m  P o ls k i L e ­
g ią  (W -w a ) 1:5, p o k o n a li n a to ­
m ia s t S tilo n  (G orzów ) —  13:6 
i  S pa rtę  (W -w a ) —  8:0. Poznań

D R U G A  ru n d a  rozpoczyna  
s ię  w  n a jb liższą  sobotę. T y m  
razem  gospodarzem  będzie  A r ­
k o n ia .

. v .. —  ............ - . j  C ie k a w ie  zapow iada  s ię  s p o t-
ska O lim p ia  p rze g ra ła  z Legi?, k a n ie  A rk o n ia  —  O lim p ia . W
4:6, o raz  w y g ra ła  z U n ią  (Łódź! 
6:4 i  S pa rtą  8:3.

P o p ie rw sze j ru n d z ie  na czele 
ta b e li g ru p y  p ó łn o cne j z n a jd u je  
s ię  Leg ia  —  10 p k t,  d ru g ie  
m ie jsce  z a jm u je  A rk o n ia  —  8 
p k t,  trzec ie  —  O lim p ia  —  6
p u n k tó w .

Spartakiada
stoczniowców

D Z lS  O G O D Z. 9 na sładio 
nie A rko n ii rozpoczęła się Spar 
tak iada organizowana z okazji 
D nia  Stoczniowca. W  spartakia  
dzie udział biorą: Technikum  
Budowy O krętów  Stoczni Szcze 
cińskiej, Zasadnicza Szkoła Bu 
dow y O krętów  dla Pracujących, 
Zasadnicza Szkoła Zawodowa  
dla Pracujących Stoczni Remon 
tow ej.

ZMARŁ ZYGMUNT HELJÄSZ
W  P O Z N A N IU  z m a r ł  je d e n  i  n a jw y b i t a ie js jy c h  ( M l ik ie h  l e k ­

k o a t le t ó w  la ł  m ię d z y w o je n n y c h  Z y g m u n t  H E L J A S Z . N a jw ię k -  
sr.yn*  je g o  s u k c e s e m  b y ło  u s ta n o w ie n ie  w  1932 r .  r e k o rd u  ś w ia  
t a  w  p c h n ię c iu  k u ią  —  w y n ik ie m  14.05 m . R e z u lta te m  t y m  I IE L  
J A 3 Z  w y m a z a ł z t a b e l i  r e k o r d ó w  w y n ik  N ie m c a  E m ila  H 1R - 
S C H E E L i łA  g o rs z y  o 1 c m . I n t r y g i  w  ło n ie  s a n a c y jn y c h  w ła d z  
s p o r to w y c h  w y g a  t y  H e lja s z a  z k r a ju  w  o k re s ie  n a jw y ż ­
s z e j fo r m y .  P o d  p rę g ie rz e m  d y s k w a l i f ik a c j i  za  u r o jo n e  p r z e w i­
n ie n ie  w o b e c  s a n a c y jn e g o  y g n i  ta rz a  s p o r tu ,  s z u k a ł p r a c y  t r e ­
n e r s k ie j  za g r a n ic ą  i  w  k r ó t k im  cza s ie  d o s łu ż y ł s i -  l i c e n c j i  m ię ­
d z y n a r o d o w e j.  U c h o d z i ł  w  ś w ie c ie  le k k o a t le ty c z n y m  za  je d n e ­
g o  z n a jw y b i tn ie js z y c h  fa c h o w c ó w . Z  je g o  w s k a z ó w e k  k o r z y ­
s ta ły  p la c ó w k i  ta k  a u to r y t a t y w n e  ja k  A m e r y k a ń s k i  I n s t y t u t  
-» p o r to w y .

P O  P O W R O C IE  z o b c z y z n y  z a w a r ł  n a jb l iż s z ą  z n a jo m o ś ć  z s*-m  
p a ty k a m i  l e k k ie j  a t le t y k i  w  S z c z e c in ie .  J e g o  p ra c a  w  s e k c ja c h  

. .. B u d o w la n y c h  i  A Z S  u w ie ń c z o n a  z o s ta ła  w y c h o w a n ie m  z n a ­
k o m i t y c h  b ie g a c z y  ś re d n io d y s ta n  s o w y c h  —  r e k o r d z s ló w  P o is k i 
n a  300, 1090 i  1 540 m  E d m u n d a  P O T R Z E B O W S K IE G O  i  S te fa  
n a  L E W A N D O W S K IE G O .

P A M IĘ Ć  o Z y g m u n c ie  H E L J A S Z U  z a c h o w a m y  ta k  s a m o  po ­
g o d n ą  j a k  p o g o d n e g o  p a m ię ta m y G o  ze s ta d io n u ,  k ie d y  s w y m  

m ło d y m  w y c h o w a n k o m  n ie  s z c z ę d z ił s łó w  o tu c h y  i  zach ę ty«

-p ie rw sze j ru n d z ie  z w y c ię ż y li 
szczecin iacy 5:4. S ąd z im y , że i 
ty m  razem  w y c h o w a n k o w ie  tre  
n era  K nausza  w y jd ą  o bron ną  
ręką .

22 i 23 czerwca w  Bielsku  
i W arszaw ie odbędą się m iędzy  
państwowe spotkania w  piłce  
w odnej Polska —  Jugosławia. 
Do k ad ry  narodow ej powołano 
czterech zawodników' szczeciń­
skiej A rkon ii są to: K O S S O W ­
S K I, S Z E M E Ł , W O J C IE C H Ó W  
S K I i D W O R A K . <r )

Lekkoatletyczny 
„poniedziałek

K uriera

M

L e w y  obrońca G ó rn ik a  
Zabrze  O lszów ka  ubiega  
a ta k  Ł o w k iz a . O b a j jn lk a -  
rze podczas niedz-e lnego  
m eczu na stad o n ie  Pogo­
n i za prezen tow a li za ledw ie  
p rzec ię tną  fo rm ę .

Fo t. S t. C IE Ś L A K

U P A L N E , duszne p o w ie trze  
s p ra w iło , że na  k o le jn y m  „p o ­
n ie d z ia łk u  le k k o a tle ty c z n y m ” 
na s tad io n ie  P ogon i uzyskano  
p rze c ię tn e  w y n ik i.  M n ie jsza  n iż  
z w y k le  b y ła  ró w n ie ż  i  f  re k  w en 
c ja . U w a g a  w iększośc i u czn iów  
k o n c e n tru je  s ię  obecnie  na egza 
m ina ch . Są je d n a k  u czn io w ie , 
k tó rz y  p rzychodzą  na nasze za­
w o d y  re g u la rn ie  i  to  p rz y c h o ­
dzą ze sw o im  n au czyc ie le m  w y  
ch ow a n ia  fizycznego. Do ta k ic h  
na leży spora g ru p k a  z a w o d n i­
k ó w  ze szko ły  n r  23 na  G łę bo - 
k ie m  i  je j  o p ie k u n  —  p. S Z U M  
S K I. W a rto , aby in n i nauczyc ie  
!e w . f. w z ię li p rz y k ła d  ze sw e­
go ko leg i. A  o to  w y n ik i w czo ­
ra jszego ..p o n ie d z ia łk u ” : sko k  
w  d a l c h ło p cy : 1. Szostak — 
4,83, 2, Szczęsny —  4,82, 3— 4. 
B o re jk o  i  Facoń —  po 4,74, 5. 
G ola  —  4,70. S k o k  w  d a l d z iew  
czą t: 1. P iw o n i — 4.01, 2. K o r ­
n ik  —  3,63, 3. K u łig o w s k a  —  
3,42. 100 m  c h ło p cy : 1. K o c h a ­
n o w s k i —  12,9, 2. O s tro w s k i — 
13,0, 3. Ja nu szew sk i —  13,3. 
100 m  dz iew czą t: 1. S zum ska 
15,3. 2. K a c z o re k  —  15,6, 3,
W ó jc ik  =  15,7. (am)

B O K S  JE S T  n ad a l re k o rd o ­
w ą  d y s c y p lin ą  sp o rtu , w  k tó ­
re j P o lacy  z d o b y li n a jw ię c e j ty, 
tu łó w  m is trz ó w  E u ro p y . N a na­
szym  ko nc ie  je s t 21 z ło ty c h  me 
d a li.  Z d o b y li je :

W  M U S Z E J : K aspe rczak
(O slo —  1949) i  K u k ie r  (W arsza 
w a), w  K O G U C IE J : S te fa n iu k  
(W arszaw a  —  1953), S te fa n iu k  
(B e r lin  —  1955), w  P lO R K O - 
W E J: P o lus  (M e d io la n  1937*. 
K ru ż a  (W arszaw a  —  1953) i
A d a m s k i (L u ce rn a  —  1959),
L E K K A :  P aźd z io r (P raga  — 
1957), L E K K O P Ó Ł S R E D N IA ; 
Drogosz (W arszaw a —  1953).
Drogosz (B e r lin  —  1955), K u le j 
(M oskw a  —  1963), P O l S R E D - 
N IA : K o lc z y ń s k i (D u b lin  —  
1939), C h y c h ła  (M e d io la n  —i 
1951), C h y c h ła  (W arszaw a  —* 
1953), D rogosz (L u ce rn a  -a  
1959), L E K K O Ś R E D N C A : P ie ­
t rz y k o w s k i (B e r lin  —  1955). 
Ś R E D N IA : C h m ie le w s k i {M ed io  
la n  —  1937), P ie trz y k o w s k i (P ra  
ga —  1959). W a lasek (B e lg rad  
— 1961), P Ó Ł C IĘ Ż K A : P ie trz y ­
k o w s k i (L u ce rn a  —  1959), Ple-, 
trz y k o w s k i (M oskw a  —  1963).

Rekord światu 
na iofnlslca

N A  Z A W O D A C H  s p a d o c h ro n « «  
w y c h  k o ło  S o b ó tk i w  w o j.  w«<xv 
ia w s k ira  u s ta n o w io n o  n o w y  r e k o r *  
ś w ia ta  w  s k o k u  d o  c e lu . S ko c z e k  
A e r o k lu b u  J e le n io g ó rs k ie g o . W iŁ o ł l  
B r ó d k a  w  s k o k u  z w y s o k o ś c i |  
ty s .

„Szczypiornisiki“  Ruchu 
mistrzami Polski

P IŁ K A R K I  ręczne  R U C H U  
C horzów , zw yc ię ża jąc  C R A C O - 
. IĘ  4:3, z d o b y łv  t y tu ł  m is trz y ń  

P o ls k i na ro k  1963. W  ro z g ry w  
kach  ty c h  u czes tn iczy ła  ró w ­
nież szczecińska Pogoń, a le ja k  
ju ż  in fo rm o w a liś m y  spad la  z l i ­
g i, z a jm u ją c  o s ta tn ie  m ie jsce .
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Zawiadomienie
„ M O T O Z B Y T ” P. P. W  S Z C Z E C IN IE  

p l. O rła  B ia łego  10

Z A W IA D A M IA ,
że w  d n iu  12. V I.  63 r. o godz. 9 ro z ­
poczyna  p rz y jm o w a n ie  za m ó w ie ń  na

6 samochodów
marki „ fa r t te g  CamEji“

na  d og od n ych  w a ru n k a c h  ra ta ln y c h . 
R ó w n ież  p os iadam y 1 szt. „W a r tb u rg  
C e ropm g”  za go tów kę. M ieszkańców  
Ś w in o u jś c ia  i  tu ry s tó w  z a w ia d a m ia ­
m y . że w  d n iu  11. V I.  63 zosta ła  u ru ­
ch om iona  sezonowa S ta c ja  O beh ig i 
Sam ochodów’ w  S w in o u jś e iu -W a rs z ó w  

u l. K ró tk a  4.
S ta c ja  będzie w y k o n y w a ć  następu jące  
u s łu g i: m yc ie , sm a ro w a n ie , k o n se rw a ­
c je , w y m ia n a  o le ju  o raz  d ro bn e  n a ­
p ra w y  po ja zd ów  je dn o  i  d w u ś la d o ­

w ych . 2452-K

'piaM ytiict/p40ukiKan<

S P E D Y T O R A  i  ekon om is tę  z w yższym  
w y k s z ta łc e n ie m  e kon om iczn ym  w zg lę dn ie  
ś re d n im  i  p ra k ty k ą  o raz  in s tru k to ra  
techn icznego  z w y k s z ta łc e n ie m  śre d n im  
tec h n ic z n y m  p rz y jm ie  n a ty c h m ia s t Za rząd  
W o je w ó dzk ie g o  P rze ds ię b io rs tw a  P K S  
Szęzecin u l. K o rze n io w sk ie g o  2, I  p ię tro  
te ł. 388-04. 2453-K

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  P o ło w ó w  D a le k o ­
m o rs k ic h  i  U s iu g  R y b a c k ic h  „ G r y f ”  w  
Szczecin ie  z a tru d n i w ię kszą  ilość ro b o tn i­
k ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  do  p ra c  p rze ­
ła d u n k o w y c h  i  p rz e tw ó rs tw a  ryb n eg o  w  
Z a k ła d a c h  P rz e tw ó rs tw a  W stępnego i P ro  
d u k c j i  K o n se rw . W yn a grod zen ie  za pracę  
do  2 000 z ł m ies ięczn ie . D la  za m ie jsco ­
w y c h , k tó rz y  ubiegać s ię  będą o p rz y ję ­
c ie  do p ra c y  g w a ra n tu je m y  z a k w a te ro w a ­
n ie  na w a ru n k a c h  do o m ó w ie n ia  na  m łe js  
cu. P rz y ję c ia  do  p ra cy  d o k o n u ją : Sekc ja  
K a d r  w  Z a k ła d z ie  P rz e tw ó rs tw a  W stępne 
go  —  nabrzeże B u łg a rs k ie , u l. K oc ie  łb y  
te l. 460— 92, o raz S ekc ja  K a d r  w  Z a k ła ­
dz ie  P ro d u k c ji K o n s e rw , u l.  D ę b o g ó rs k a " 
22 te l. 460-41. 2454-K

2 T J iiC H N IK Ó W  b u d o w la n y c h  z p ra k ty k ą  
i  m o ż liw ie  z u p ra w n ie n ia m i z a tru d n i na ­
ty c h m ia s t R obo tn icza  S p ó łd z ie ln ia  P ra cy  
„O d ro d z e n ie ”  Szczecin, u l.  Ż u b ró w  1, te l. 
454-96. R e fle k tu je m y  ty lk o  na  d o b ry c h  fa  
e how ców . 2363-K

IN Ż Y N IE R A  b u d o w n ic tw a  lądow ego na 
s tan o w isko  g łów nego  d y spo zy to ra , 2 k ie ­
ro w n ik ó w  ro b ó t s a n ita rn y c h  —  w y k s z ta ł­
cenie m in im u m  średn ie  zaw odow e, u p ra w  
n ie n ia  i  p ra k ty k a ,  d yspo zy to ra  t ra n s p o rtu  
—  wrym agane w y k s z ta łc e n ie  techn icz tie  
lu b  ekonom iczne  i  p ra k ty k a  na s ta n o w i­
sku , k ie ro w n ik a  m a g azyn u  n a rzęd z i —  
w y k s z ta łc e n ie  m echan iczne  p lus  p ra k ty ­
k a , z a tru d n i ^ n a ty c h m ia s t Szczecińskie  
P rze d s ię b io rs tw o  In s ta la c ji S a n ita rn y c h  
i  E le k try c z n y c h  w  Szczecinie, u l. N a ru to ­
w icza  ł l .  W a ru n k i p łacy  zgodnie  z U k ła ­
dem  Z b io ro w y m  P ła cy  w  B u d o w n ic tw ie . 
Zg łoszen ia  n a le ży  k ie ro w a ć  do D z ia łu  
K a d r,  p o k ó j n r  3. 2255-K

3 S T O L A R Z Y  b u d o w la n y c h  (p raca  w  
w a rsz ta ta ch ), 2 ś lu sa rzy  o gó ln ych , 3 ro ­
b o tn ik ó w  z a tru d n i n a ty c h m ia s t M ie js k ie  
P rze d s ię b io rs tw o  P ro d u k c ji P om ocn icze j 
w  Szczecinie, u l.  L e n a rto w ic z a  3/4.

2415 -K

K IE R O W N IK A  s e k c ji p la n o w a n ia , za trud  
n ie n ia  i p łac  z a tru d n i n a ty c h m ia s t Szcze­
c ińska  W y tw ó rn ia  W ódek. W a ru n k i do 
u zgo dn ie n ia  w  D y re k c ji W y tw ó rn i,  u l. Ja ­
g ie llo ń s k a  63/64. 2419 -K

K IE R O W N IK A  p u n k tu  s to la rsk ieg o , 2 s to ­
la rz y , bednarza , m is trza  p ro d u k c ji o w o ­
c o w o -w a rz y w n e j z a tru d n i n a ty c h m ia s t 
S p ó łd z ie ln ia  In w a lid ó w  „P rzysz łość ”  w  
Choszcznie, u l. F a b ryczn a  6. W a ru n k i p ra  
cy i  p ła c y  do o m ó w ie n ia  na m ie jscu .

2411 -K

P P D iU R  „ G r y f ”  w  S zczecin ie  p rz y jm ie  
od zaraz: ro b o tn ik ó w  o pa kow ań  (p rze d ­
s ię b io rs tw o  za pe w n ia  m oż liw ość  p rz y ­
uczen ia  do zaw odu  bednarza), po 2 -m ie - 
s ięcznym  okres ie  n a u k i w y n ag ro d zen ie  do 
2 000 z ł; ro b o tn ik ó w  p rz e ła d u n k o w y c h  do 
O d d z ia łu  P rz e ła d u n k ó w  —  p ra ca  w  a k o r­
dz ie ; ro b o tn ik ó w  p rz e tw ó rs tw a  do tra n s ­
p o r tu  w e w n ę trzn e go  w  W yd z ia le  P rze ­
tw ó rs tw a  i  D z ia le  O b ro tu  R yb ą  — praca 
w  ako rdz ie , in s tru k to ra  fin a n s o w o -k s ię g o ­
w ego w  D z ia le  K s ięgow ości. P rz y jm o w a n i 
będą ró w n ie ż  k a n d y d a c i z te re n u  p o w ia ­
tó w  k . Szczecina. W a ru n k i za tru d n ie n ia  
do o m ó w ie n ia  w  S e k c ji K a d r  nab. B u ł­
g a rs k ie  lu b  te l. n r  460-92 w e w n . 60.

2330-K

P raca
S O S P O S IA  d o  t r z e c h  
o só b  no s ta te  p o - r  ze fa­
na . J a g ie l lo ń s k a  89 rn 
I .  4183-G

O P IE K U N K A  d o  m a ­
łe g o  d z ie e k a  p o t r z e b ­
na . A r k o ń s h a  28 m  I ,  
te le fo n  714-44.

4182-G

P O T R Z E B N A  O p ie ka
d o  d z ie c k a  na  8 g o ­
d z in  d z ie n n ie . M a ło n o l 
s ka  11 m  6. 4184-G

Złom
złota i srebra

s k u p u je  S k le p

„ V E R IT A S ”

S Z C Z E C IN , 
u l .  Ś lą s k a  7.

235ê-K

Hhmehmpśc!
S P R Z E D A M  w  R a d o ­
m iu  d o ra e k  — 3 p o ­
k o je ,  k u c h n ia ,  p o m ie s z  
o z e n ie  na  w a rs z  a t  rz e  
m ie ś ln ic z y ,  40 m  k w ,  
o g ró d  — w o ln e  p o  k u p  
n ie ,  S o c z y ń s k i,  R a ­
d o m , Ś w ie rc z e w s k ie g o  
32. 24S6-K

D O M E K  d w u ro d z in n y  
m u r o w a n y ,  z o g ro d e m , 
w  K o lu s z k a c h  w  m ie j­
s c o w o ś c i le in is k o Y te j,  
p ię k n ie  p o ło ż o n . j .
s p rz e d a m  ( l i  m in u :  od  
p r z y s ta n k u  k o le jo w e ­

g o ). M  e s z k a n ie  w o l ­
ne . W t d o m c ś ć , Ł ó d ź , 
N is k a  8 m  42.

2460-K

P L A C  b u d o w la n y ,  l  050 
m ,  u z b r o jo n y ,  w  B y d ­
g o szczy , s p rz e d a m . W ia  
d o m o ś ć . S. W o jc ie ­
c h o w s k i,  B yd g o szcz ,
N a k ie ls k a  35, Sei. 
213 14. 2416-K

O G R O D N IC T W O  — 3
h a , z a b u d o w a n ia  w  
Ł o d z i —  sp rz e d a m .
Ł ó d ź , R zg o w ska  47
B a rto s z e k . 2488-K

P O L O W E  w i i i i  z  o g ro ­
d e m  s p rz e d a m . T o m a -

O S T A T N IÓ  w  Szczecinie 
n o tu je  s ię  znaczny w z ro s t 
z a tru ć  p o k a rm o w y c h . Są 
to  za tru c ia  tz w . dom ow e, a 
w ię c  spow odow ane je d y n ie  
z ły m  sposobem p rze cho w y 
w a n ia  p ro d u k tó w  ż yw n o ś­
c io w ych . M ięso  m ie lo n e , 
spożyte  w  t rz y  d n i po je ­
go za kup ie , . s ta ło  s ię  

p rzyczyn ą  z a tru c ia  6-osobo 
w e j ro d z iny . N ajczęstszym  
je d n a k  ź ró d łe m  z a tru ć  są 
p ro d u k ty  g a rm aże ry jne , 
przeznaczone do szybkiego 
spożycia.

Zauw ażono  także  w z ro s t 
■ zacho row ań  na cze rw onkę  

czego pow odem  je s t spoży

UWAGA
zatrucia!
w a n ie  b ru d ­
n y c h  o w oców  i  
w a rz y w . N a j­
częstszym  źró ­
d łe m  cze rw o n ­
k i  są tru s k a w ­
k i  za brud zo ­
ne naw ożoną 
z iem ią . To  sa­
m o  d o tyczy  
rz o d k ie w e k , sa 
ła ty  i  z ie lo ­

n e j ce bu li. S łużba  sanitar-< 
na Szczecina za b ro n iła  ta l i 
że sprzedaży w s z e lk ie j 
g rz y b ó w  z g a tu n k u  pierś 
e trze n icy , gdyż spow odow a, 
ły  one ju ż  w  ty m  ro k i j ,  
w ie le  za truć .

P rzyczyn ą  n iedawnego^ 
z a tru c ia  150 osób w  P u łak  

w a ch  b y ło  to, że ro zm rożą  
ną masę lo do w ą  u ży to  po-s 
n o w n ie  do p ro d u k c ji,  e<f 
je s t od daw na  w zb ro idone^ 
W  ra z ie  s tw ie rd z e n ia  po-i 
dobnego p rz e s tę p s tw * r? 
Szczecinie, M ie js k a  S ta^ ja i 
San. E p id . będzie k ie row a-?  
ła  sp raw ę  do p ro k u ia tu r y j

■ S ł l
szó w  M a z „  A l .  W y ­
z w o le n ia  52, M a r ia  S li 
w a . 2457-K

D O M E K  w  S zcze c in ie , 
k u p ię .  D z ie ln ic a  o b o ­
ję tn a .  W ia d o m o ś ć , Jed 
n o ś c i N a ro d o w e j 18 m  
23. 41S6-G

d z i a ł k ę  w  P o z n a n iu  
806 m  k w .  sp rz e d a m . 
W ia d o m o ś ć , Ł u k a s z e w ­
s k i.  W ie lk i  K o m o rs k , 
p o w ia t  Ś w ie c ie  n /W is ­
łą ,  w o j .  b y d g o s k ie .

4187-G

D O M E K  z o g r ó d k ie m , 
5 u b ik a c j i ,  w  P o z n a n iu  
— R a ta je ,  s p rz e d a m . 
O ls z e w s k i,  P o z n a ń , u l .  
P a w ia  16. 4I88-P

Z E H
L O R N E T K Ę . 7x50, k u ­
p ię ,  te l.  430-43.

4189-G

D Y S K R E T N IE ,  p rz e ­
ś le m y  a d re s y  m a t r y ­
m o n ia ln e . N a  in f o r ­
m a c ję  p r z e ś li j  10 z ł 
z n a c z k a m i.  „ V e n u s ”  
K o s z a l in ,  O d ro d z e n ia  
6. 245S-K

D O  p ie k a r n i  i  c u k ie r ­
n i ,  p r z y jm ę  w s p ó ln ik a .  
W a r u n k i d o  u z g o d n ię  
n ia .  U rs u s  k /W a rs z a -  
w y ,  u l .  W a rs z a w s k a  
25, G o to w ic k i  P io t r .

2455-G

Sprzedaż
S Z A F Ę  tr z y d r z w io w ą ,  
p o m o c n ik ,  k a n a p ę  i  
to : . ie .k ę ,  s p rz e d a m , te l.  
472-96, g o d z . 17.

4190-G

J U N A K A  z p rz y c z e p ą  
w  d o b r y m  s ta n ie , s p rze  
d a m . L e g n ic k a  22 m  
3 — P o m o rz a n y .

41M -G

N O W Y  k o m p le t  s y p ia l­
n y ,  ( w y s o k i  p o ły s k ) ,  
s p rz e d a m  ta n io , u ł .  B a 
ż a ro w a  9 m  4 o d  go dz . 
16. 4192-G

F U T R O  n a tu ra ln e ,  p i l ­
n ie  s p rz e d a m  lu b  za­
m ie ń  ę  n a  m o to c y k l .  
S zc z e c in  - P o d ju c h y ,  
u l.  M e ta lo w a  25 m  l .

4193-G

K IO S K  w  M ię d z y z d ro ­
ja c h  z  lo k a l iz a c ją  łu b  
bez, s p rz e d a m . Ś w in o ­
u jś c ie ,  u l .  B e n io w s k ie ­
g o  2 m  2. 4134-G

M O T O C Y K L  W F M  n o ­
w y ,  s p rz e d a m . S to ł-  
c z y n , u l.  K o ś c ie ln a  34 
m  2 p o  g o d z . 15.

4195-G

T E L E W IZ O R  „ S z m a ­
ra g d  991” , s p rz e d a m . 
C en a  7 000 z ł, te l.  
430-43. 4196-G

M O T O C Y K L  M Z - B K
350 z w ó z k ie m , s p rz e ­
d a m  S ta n  d o b r y .  C e­
n a  15 000 z ł. S w . Jó ze ­
fa  1 m  7. 4197-G

S Y R E N K Ę , s ta n  b . d o b  
r y ,  ta n io  sp rz e d a m . 

P o c z to w a  23 m  8, te l. 
36-436. O g lą d a ć  m ożn a  
c o d z ie n n ie  p o  go dz . 16 
w  g a ra ż u  n a  p o d w ó rz u .

4137-G

Ł O D 2  m o to ro w ą  ( ło so ­
s io w ą )  d łu g o ś c i 8,5, 
s p rz e d a m  —  z a m ie n ię  
na  d o b r y  sa m o c h ó d . 
G d y n ia ,  W o ln o ś c i lOa 
m  7. G re g o ro w a .

4198-G

12-56, s ta n  id e a ln y ,  ta ­
n io  s p rz e d a m . Szcze­
c in ,  S ło w a c k ie g o  6 m  
8. 4110-G

M IE S Z K A N IE  k o le jo ­
w e , z a m ie n ię  n a  m n ie j  
sze k o le jo w e .  M ic k ie ­
w ic z a  20 m  6. 4193-G

M IE S Z K A N IE  3 -p o ko jO  
w e , f r o n t ,  z a m ie n ię  na  
d o m e k  z o g ro d e m  1—2 
r o d z in n y ,  p rz e z n a c z o n y  
d o  s p rz e d a ż y , n a jc h ę t ­
n ie j P o g o d n o . M a ło p o l 
S ka 7 m  1. 4200-G

P O K Ó J  w y łą c z o n y  s p o d  
k w a te r u n k u  na  p e r y ­
fe r ia c h  S zcze c in a , k u ­
p ię  lu b  w y n a jm ę .  O fe r  
t y  k ie r o w a ć ,  te l.  43-218.

4185-G

M A Ł Ż E Ń S T W O  z 2 1/2 
le  n im  d z ie c k ie m , p o ­
s z u k u je  p o k o ju  s u b lo ­
k a to r s k ie g o ,  te l.  473-18.

4281-G

2 P O K O J E  z  k u c h n ią , 
z a m ie n ię  k o r z y s tn ie  na 
2 lu b  3 m a łe  z w y g o ­
d a m i,  (m o że  b y ć  k o le ­
jo w e ) .  B o g u s ła w a  16 m  
26. 4204-G

K U L T U R A L N Y  po szu ­
k u je  n ie h rę p u ją c e g o , 
k o m fo r to w e g o  p o k o ju  
s u b lo k a to r s k ie g o ,  ś ró d ­
m ie ś c ie  lu b  P o g o d n o , 
te ł.  420-29 o d  g o d z . 16.

4205-  G

P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  
od  z a ra z . S zcze c in , u l.  
P a r t y z a n tó w  1 m  3 
go dz . od  18—21.

4206- G

P O K Ó J , k u c h n ia ,  ła ­
z ie n k a .  w  n o w y m  b u ­
d o w n ic tw ie ,  z a m ie n ię  
na  d w a  p o k o je  z  k u c h  
n ią ,  ła z ie n k ą ,  e w tn t .

3 p o k o je ,  n o w e  b u -  
d o w n 'e tw o .  Z g ło s z e n  i aj
te l.  35-998 go dz . 16 - ' "

D W U P O K O J O W E  DIM
s z k a n ie  z w y g o d a m  
S o p o t, z a m ie n ię  na  
4 -p o k o jo w e  w  Szczeci 
e in ie . Z g ło s z e n ia ,
388-51 w e w n . 63.

3671-1

U J Ę  —  p o k ó ;

s Ä  >5

P O S Z U K U J Ę  
k u c h n ia ,  w z g l . 
k ó j  w  S zcze ch  
o k o l ic y .  O fe r ty ,  B i  u ro i 
O g ło sze ń , p la c  H o łd v (  
P r u s k ie g o  8 n r  440. i 

4208-C i
-------------------------------——-------- *
4,5 P O K O J U  ( k o m fo r t ) ;  
c .o ., w  d z ie ln ic y  PÓ J 
g o d n o , z a m ie n ię  na w i i  
lę  d w u ro d z in n ą  iu b  
m e k  w  d z ie ln ic y  w i ł"  
w e j ,  p rz e z n a c z o n y  
s p rz e d a ż y . O fe r ty ,  "  
r o  O g ło sze ń , p la c  
d u  P r u s k ie g o  8 n r

M IE S Z K A N IE ,
k o ję  z k u c h n ią  
r z o w ie  W lk p ,  za m ie i 
n a  p o d o b n e  w  Szc 
c in ie .  S zcze c in , P o i  
n a  10 m  2. 4218-Gj

P O K Ó J , e.O., um eblOJtj 
w a n y ,  w y n a jm ę  p a n u «  
R e y m o n ta  22d. i

4211-flp

P Ó Ł T O R A  p o k o ju /
k u c h n ia ,  z a m ie n ię  n a

5N O  l e g i t y m a c j i  
ą, w y d a n ą  p rz e «  

T r a k c j i  vĄ

Z G U B IO N O  le j
k o le jo w ą ,
O d d z ia ł 
S z c z e c in ie  na  n a z w ie k ę i 
K r y s ty n a  K o rd e k .

.__________ ._______4M 3-qi;

Z G U B IO N O  le g ity m a c ję ^  
s z k o ln ą  w y d a n ą  p r z e *  
T e c h n ik u m  B u d o w la n e f 
n a  n a z w is k o  F r a ń  d a te k :  

« 1 4 -  &S c h a l.

Z G U B IO N O  l e g i t y m a c j i  
s łu ż b o w ą  n r  ¿4 w y d a -*  
ną  pFzez P D R N  N a d  
O d rą  na  n a z w is k «  Je-* 
r z y  S te rn  p iń s k i.

4215- C f

Z G U B IO N O  le g ity m a c ję *  
s z k o ln ą  na n a z w ie k iy  
S ta n is ła w  G r a e z y k j ,

4216- € li------------------------------------4
Z G U B IO N O  łe g ity m a c -ę "  
s tu d e n c k ą  P A M  n a  Jtet* 
w is k o  J o la n ta  M ie r z ­
w a . 4M1-C*

ZGUBIONO legitymację
s z k o ln ą  na i  
W a n d a  P y c ia .

4218 0

Z G U B IO N O  le g i ty m a c ję
s z k o ln ą  T e c h n ik u m »  
Ł ą c z n o ś c i n a  n a z w is k o i 
J a c e k  S a w a s z k ie w ic z , i 

4219-G

T e a T ć a
P O L S K I  — „C z e rw o n e  p a n to ­
f e l k i ”  g . 17.
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ H a m le t "
g. 18.
O P E R E T K A  — „ B a l  w  Sa­
v o y ’u ”  g . 19.15.

K O S M O S  —  „ S m a r k u la ”  g . 
9. 11.15, 13.38, 16. 18.30, 21 —
po ). — od  ła t  16 ( w to r e k  i  
ś ro d a ) ;  C O L O S S E U M  — „ D w ie  
s t r o n y  m e d a lu ”  g . 16. 18.38, 
21 — a n g . — o d  la t  16 ( w to ­
r e k  1 ś ro d a ) :  D E L F IN  —  „ R e ­
w ia  o  p ó łn o c y ”  g . 10.30, 13.15, 
18, 20.30 — N R D  — od  l a t  16

— p a n o ra m , ( w to r e k  i  ś ro d a ) ;
B A Ł T Y K  — ..O lim p ia d a  w  
R z y m ie ”  g . 9.30, 12.15, 15,
17.45, 20.30 — w ł.  — od  la t  12 
( w to r e k  i  ś ro d a ) ;  O G R O D O W E
—  „ S io m ia n y  w d o w ie c ”  g . 22
—  U S A  — p a n o ra m .; T E N IS O  
W E  — „ M ą ż  s w o je j  ż o n y ”  g. 
22.15 — p o i . :  D E R B Y  — „ N o r  
m a n d ia  -  N ie m e n ”  g . 22 — 
r a d z . - f r . :  P O L O N IA  — „ P r a w  
w a ”  g . 11, 13.30. 16, 18.30, 21
—  fr a n c .  — o d  la t  18 ( w to r e k  
i  ś ro d a ); P IO N IE R  —  „ P in o ­
k io ”  g . 10 — „ U w a g a ,  z a g in ą ł 
c h ło p ie c ”  g. 12, 13.45. 15.30 — 
„P o g o d n e  la to ”  g. 17.15 —  
„ N ie d a le k o  W a rs z a w y ”  g . 
18 30 . 20.40 — p o i. ( w to r e k  i 
ś ro d a ) ; M U Z A  (P o m o rz a n y )  — 
„ P r z e p u s tk a  na  lą d ”  g . 18, 20
— ra d ź . — o d  la t  12; P R O ­
M IE Ń  — „ Ś n ie g i  K i l im a n d ż a ­
r o ”  g. 16, 18.10, 20.20 — U S A
— od la t  16; M A R S  — „ Z a ­
b a w n a  b u z ia ”  g . 18, 20.15 «■*

U S A  —  o d  la t  16; F A L A  — 
„N o c e  w  Z O O ”  g. 18. 20 — 
N R F  — od  la t  12; E C H O  ( K rz e  
k o w o )  „ C z ło w ie k  id z ie  za 
s ło ń c e m ”  g . 19 — ra d ź . — o d  
la t  9; M E W A  (Ż e le c h o w o )  — 
„ W  ś le p e j u l ic z c e ”  g. 18, 20.20
—  w ł.  — o d  la t  16; Ś W IT  
( S k o lw in )  —  „ F u t r z a n y  g a n g "  
g . 17.30, 19.30 — a n g . — o d  
l a t  12; 2 E G L A R Z  (G o lę c in o )
—  „ J a k  z d o b y ć  m ę ż a ”  g. 18, 
20.15 —  U S A  —  o d  la t  16 — 
p a n o ra m .; S Z M A R A G D O W E  
( Z d r o je )  —  „ M a k b e t ”  g . 18, 
20 —  a n g . — o d  la t  14; P R Z Y  
J A Z N  (D ą b ie )  —  „ L u d z ie  i  
w i l k i ”  g. 18, 20 • — w ł.  —  od  
la t  18 — p a n o ra m .; H U T N IK  
(S to łc z y n )  —  „ Z e b r o  A d a m a "  
g . 18, 20.15 —  U S A  —  od  la t  
16: B A J K A  (P o lic e )  — „ C z t e r  
n a ś c ie  d n i ”  g. 18, 20 —  ju g ;
—  o d  la t  16; 1 M A J  ( Ż y d ó w ­
ce ) —  „ M a tk a  • c ó r k a ”  g . 18, 
20 —  w ł . - f r .  —  o d  la t  18.

R E P E R T U A R  K I N  — n a  pod)! 
s ta w ie  in f o r m a c j i  W Z K ,  *

T P P R  —  W o j.  P o l.  66 — f i lm ' 
„ A  je d n a k  c ię  k o c h a m ”  g. 19
—  ra d ź . — od  ła t  16; D K F  g . 
20; 13 M U Z  — p l.  Ż o łn ie rz a  2
—  c z y n n y  od  g . 11 —  D K F  g . 
20 (sa la  K lu b u  T P P R ) ; K O N «  
T R A S T Y  — W a w rz y n ia k a  7~a’ 

V -  k o n c e r t  m u z y k i  ja z z o w e j 
g . 20; N O T  —  W o j.  P o ). 67,
—  c z y n n y  o d  g . 12; SP Ó Ł-* 
D Z IE L C Ó W  —  W o j.  Pod. 20
—  im p re z a  „ S p o tk a n ie  z m e  
ło d ia m i  o p e r e tk o w y m i”  g . 19; 
P IW N IC A  —  N ie p o d le g ło ś c i 18,
—  U P  „ Z e  z b io ru  h u m o r u  fc 
a n e g d o t m o r s k ic h ”  g .  18.

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „P R A S A " ,  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A : S z c z e c in , p l ,  H o łd u  P r u s k ie g o  8 ; r e d a g u je  k o le g iu m . T E L E  
F O N Y ; c e n tr a la  430-21, s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  473-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n . 51); d z ia ł 
m ie js k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  402-35; d z ia ł  łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; d z ia ł  s p o r to w y  427-77; B iu r o  O g ło s z e ń  344-44; r e d a k c ją  p o ra n n a  <FO g o d z . 6) 878 91; d a le k o p is y  

425-14. W s z e lk ic h  in f o r m a c j i  w  s p r a w ie  p r e n u m e r a ty  u d z ie la ją  p l  a c ó w k i  „ R u c h u "  l  P o c z ty .  ^  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  W -2



STRONA 8

Z piosenką pod rękę

“tęlewfefa
P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I:  18
—  d la  'z iś c i  „ W y b ie r a m y  z a ­
w ó d ” , 18.25 — re p o r ta ż  z o -  
k a z j i  M T P  —  „ K o n t u r y ” . 
18.55 —  f i l m  z s e r i i  „ M ó j  
k o ń ’',  19.25, — T V  m a g a z y n  
w o js k o w y ,  19.55 —  „ D O B R A ­
N O  " d z ie c io m ” , 20 — d z ie n ­
n i k  T V ,  20.30 — T V  m a g a z y n  
p o s tę p u  te c h n ic z n e g o , 21 — 
k r o n ik a  f i lm o w a ,  21.10 —  f i lm  
ra d ź . — od  la t  12 „ O p o w ia ­
d a n ia  o  m ło d o ś c i” .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I :  17.30
—  t .a n s m is ja  z Z S R R  au d . 
d !a  d z ie c i,  19 — u n iw e r s y te t

- T V ,  19.40 —  ty s ią c  w ia d o m o ­
ś c i T V ,  19.50 —  p o z d ro w ie n ia  
T V  d z ie c ię c e j,  20 —  w id o w i­
s k o  d la  m ło d z ie ż y  „ M ło d a

. s z tu k a ”  (3 część). 20.25 —  p ro  
g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a ,  p rz e ­
g lą d  w y d a rz e ń , 21 — S z tu ka  
T V  „ P o r t r e t  b r a ta ” , 22.10- — 
„ N o w y  z a w ó d ” , 22.40 — „ S p ó j 
r ż e n ie  n a  C o ttb u s ” , 23.05 — 
k r o n ik a .

Ś R O D A

10.50 —  g im n a s ty k a  d la
w s z y s tk ic h ,  11.30 —  „ P o z w ó l 
k w ia to m  ś p ie w a ć ” , 13.25 — 
te s t,  14.30 —  f i l m  „ T in k o ” , 
17 — w id o w is k o  d ia  d z ie c i o d  
l a t  12, 19 —  s p o r t ,  19.15 — 
„S z k o ła  i  ż y c ie ” , 19.45 —  o -  
m ó w ie n ie  p r o g r a m u ,  19.50 —  
p o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  
2« — s p o tk a n ie  w  B e r l in ie ,  
20.40 —  p ro g n o z a  p o g o d y , k r o  
n ik ą ,  21 —  a u d . z o k a z j i  60 
ro c z n ic y  u r o d z in  T e o  L in g e n ,  
22 — „ T a ,  k tó ra  u c z y  u c z y ć ” , 
22.20 —  o p e ra  H a e n d la  „ S i -  
r o e ” ; k r o n ik a .

' H ^ a d i o

W IA D O M O Ś C I: 16, 19. 23.50; 
S E R W IS  R Y B A C K I :  20.57. 
S Z C Z E C IN : 16.05 —  p e r ły  m u  
z y fc i r o z r y w k o w e j,  16.30 — fe l.  
Z b , P a w lic k ie g o ,  16.40 —

- „ K o n f r o n t a c je ” , 17 — m u z y k a  
ta n e c z n a ,-17.30 — p rz e g lą d  a k -  

• tu a fn o ś c i-  W y b rz e ż a , 17.50 — 
.P rz e p r o w a d z k a  ze S zcze c i­
n a ” , 18 — k o n c e r t  ż y c z e ń , 
20 —  „ N a v ig a r e  necesse  e« t” , 
20 10 — „ B r y g a d a ” , 22.15 — 
„ T y lk o  d la  d o r o s ły c h ” , 22,3« 
—  k o n c e r t  s y m fo n ic z n y  
W A R S Z A W A : 15 —  p o g o d n e
m e lo d ie , 15.30 — d la  d z ie c i — 
„ G e ls o m in e ” . 18.45 — „ B u d u ­
ję  s ta te k  m ó j ” , 18.50 —  u n i ­
w e r s y te t  r a d io w y .  19.05 —  m u  
z y k a -  i  a k tu a ln o ś c i,  19.30 — m u  
le jd o s k o p  k u l t u r a ln y ,  21 —  z 
k r a j u  i  ze ś w ia ta ,  21.40 —
g ra  ze sp ó ł „ P iw n ic a  Ś w id n i­
c k a ” , 22 —  u n iw e r s y te t  r a d io  
w y ,  23.30 — m u z y k a  r o z r y w  
k o w a .

‘ ^ r o m ły ń s k a  27 —  m a la r s tw o  
o b c e  X V I —X V I I I  w .,  re n e sa n  
so w ę  s t r o je  k s ią ż ą t  szcze c iń ­
s k ic h ,  ś re d n io w ie c z n a  rzeźb a  
p o m o rs k a  g . 13— 19; W A Ł Y  
C H R O B R E G O  3 —  r r c h e ó lo -  
g ia ,  w y s ta w y  m o r s k ie ,  p r z y r o  
d a , k u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d ­
n ie j. -  z d z ie jó w  k o w a ls tw a  i 
m o n e ty  na  P o m o rz u  Z a c h o d ­
n im  g . 13— 19; B W A  — S ta ro ­
m ły ń s k a  27 — m a la r s tw o ,  r y  
s u n e k  i  g r a f ik a  H . A n d r z e ­
je w s k ie j  i  M . R a d o m s k ie j-  
T o ra c z u k  — g . 13—19: Z A M E K  
—  fo to g r a f ik a  K .  Ł y c ż y w k o w e j 
„ D ż i  ń  P o w s z e d n i F r a n c j i ”
g . 10—18.

S Z P IT A L E

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ ­
C E J  U N I I  L U B E L S K IE J .
I  K L I N I K A  C H IR . — U n i i  L u  
b e łs k ie j .
P R Z Y C H O D N IA  D L A  M A T K I  
I  . D Z IE C K A  —  ś w . W o jc ie ­
ch a  7 —  g . 19—7 ra n o ,

A P T E K I

N R  46 — W ie lk a  17 —  te l.  
372-75; N R  54 —  D u b o is  1 — 
te ł.  62-41; N R  7 — 5 L ip c a  
7 —  te l.  443-38.
C o d z ie n n e  p o g o to w ie  p r a c y  — 
A p t e k i :  N r  10 ( G l in k i ) .  N r  11 
(D ą b ie ) ,  N r  12 — (P o d ju c h y ) .

„Wiercipięty“
zapnszają

K O L O  P T T K  „ W ie r c ip ię t y ”  
u rz ą d z a  w  d n . 12—1 3 -b m . p ó ł 
to ra d n io w ą  w y c ie c z k ę  p ieszą 
n a  w y s p ę  W o l in .  Z b ió rk a  
c h ę tn y c h  w  ś ro d ę  o go dz . 
15.(0 p rz e d  B ra m ą  P o r to w ą  
—  p o w ró t  "w  c z w a r te k  z M ię -  

. d z y z d fo jó w .

Szczecińska
ŻAKINADA

na piątkę z plusem
Z A C Z Ę Ł O  się w  sobotę. U lica m i Szczecina prze­

szedł barw ny pochód m łodzieży szkolnej o tw ie ra ją ­
cy Szczecińską Żakinadę. W  niedzielę w  Zam ku od 
by ły  się e lim inacje  63 artystycznych zespołów szkol 
nych, a Wczoraj na scenie T e atru  Współczesnego w y  
stąpili laureaci i  zw ycięzcy e lim inacji w ojew ódz­
kich.

D O  s k le p u  w  k tó r y m  p r a ­
c u ję  w s z e d ł s ta rz e c  i  p r o s ił  
o w s p a rc ie .  Z  z a s a d y  n ie  z n o  
szę ż e b ra k ó w , a le  ty m  ra z e m  
w y ją t k o w o  w y s łu c h a łe m  te g o  
c z ło w ie k a .  T w ie r d z i  o n ,  że 
u r o d z i ł  s ię  w  1859 r o k u ,  a 
w ię c  m a  104 la ta .  S ta n  je g o  
je s t  g o d n y  p o ż a ło w a n ia  ty m  
b a r d z ie j,  że na  je d n o  o k o  n ie  
d o w id z i.  M ie s z k a  w  s ta ry m  
w a g o n ie  t r a m w a jo w y m  n a  
b o is k u  s p o r to w y m  p r z y  u l .  
G d a ń s k ie j.

Sądzę," że s ta rc e m  p o w in ie n  
z a o p ie k o w a ć  s ię  D z ie ln ic o w y  
K o m ite t  P o m o c y  S p o łe c z n e j i 
R e fe r a t  O p ie k i  S p o łe c z n e j 
p r z y  D R N .

R U D O L F  T .

Szkolny prezent
dla WOP

W  U B . n ied z ie lę  W o jska  
O ch ro n y  P og ran icza  obcho 
d z iły  18 roczn icę  swego 
is tn ie n ia . Z  te j o k a z ji do 
w ie lu  serdecznych  życzeń, 
ja k ie  o trz y m a li so len izan ­
ci, m i ły  p o d a ru n e k  do łączy 
ła  S zko ła  P od s taw ow a  n r  
54. Na a k a d e m ii, k tó ra  od 
b y ła  s ię  w  D o b re j Szcze­
c iń s k ie j,  w y s tą p iły  zespo­
ły  a rty s ty c z n e  szko ły , l i ­
czące razem  ponad 100 m a 
ły c h  śp ie w a k ó w , tan ce rzy  
i  m u z y k ó w .

Tego ro d z a ju  „w s p ó łp ra ­
ca”  pom iędzy  c h ło p c a m i w  
z ie lo n ych  o to ka ch , a  ucz­
n ia m i S zko ły  n r  54 w ch o ­
dz i do  szko lne j tra d y c j i.  
W  u b ie g ły m  ro k u  ró w n ie ż  
szko lne  zespoły w  ten  spo­
sób d a ły  w y ra z  p rz y ja ź n i,  
ja k a  od la t  łą czy  W o p is ­
tó w  i Szkołę  n r  54. (hs)

P O LS K IE
• B IU R O  P O D R Ó ŻY 

„ORBIS”

o rgan izu je  wycieczkę 
specja lnym  pociągiem 

do  Poznania

NA X X X II 
MIĘDZYNARODOWE  

TARGI
POZNAŃSKIE

w  d n iu  IG i 23 czerwca 
1963 r.

W yjazd  ze Szczecina o 
godz. 5.10, p o w ró t tego 
samego dnia  o północy. 
K oszt 14G zł. Zgłosze­
nia p rz y jm u je :

D ZIA Ł TURYSTYKI 
PKP „ORBIS” 

SZCZECIN,
A l. W ojska Polskiego 1. 
te l. 42-251.

2451-K

S P E K T A K L  trw a ł czte ­
r y  g od z in y . N a  scenie w  
sz y b k im  i  s p ra w n y m  te m ­
p ie  p rz e w in ę ło  się k i lk a ­
naście, n ie k ie d y  n a w e t 200 
osobow ych  zespołów. O d 
m a lu c h ó w  z P rzedszko la  
W P H S  do  n a p ra w d ę  im p o ­
nu jącego  poz iom em  i  w ie l­
kością  zespo łu  szczeciń­
skiego  L ic e u m  P edagogicz­
nego.

K a ż d y  zespół za s ług iw a ł 
na  serdeczną pochw a łę . 
I  choć n ie  sposób o k a ż ­
d ym  z n ic h  napisać, trz e ­
ba w y m ie n ić  choćby chór 
S z k o ły  P od staw ow e j n r  3 
w  M y ś lib o rz u , k tó ry  pod 
d y re k c ją  B o les ław a  P o- 
ch łow sk ieg o  z w ie lk im  od 
czuciem  i k u ltu rą - odśp ie­
w a ł d w ie  p ieśn i ludow e . 
Jakże  n ie  w spom nieć o 
ro zśp iew an ym , ro z tań czo ­
n ym  i  b a rw n y m  zespole 
m łod z ie ży  T e c h n ik u m  G o ­
spodarczego, zdobyw cy I  
m ie jsca  w  m ie js k ic h  e l i ­
m in a c ja c h , zespole S zko ły  
n r  24 w  K lu c z u , czy chórze 
S zko ły  P od staw ow e j n r  1 
w  Szczecinie.

H A S Ł E M  im p re z y  by ło  
„P ie ś n ią  i  tańcem  w ita m y  
1000-lecie P aństw a P o l­
sk ie go ” . I  rzeczyw iśc ie , 
m łodz ież  szko lna  naszego 
w o je w ó d z tw a  godnie  w ita  
ju b ile u s z  swego k ra ju . 
Jeże li je d n a k  ta k  je s t, to 
w ie lk a  to  zasługa je j- w y ­
c h ow a w có w  — nauczyc ie li, 
k tó ry c h  w y n ik i codziennei 
m ró w c z e j p ra c y  o g lą d a liś ­
m y  w c z o ra j na scenie. Jest 
to  do rob ek , k tó ry m  m ożna 
się ju ż  pochw a lić . P iosen­
ka  i  ta n ie c  za do m o w iły  sir 
ju ż  pod s z k o ln y m i dacha­
m i, ro z ś p ie w a ły  i  ro z ta ń ­
c z y ły  naszą m łodz ież. Oby 
na s ta łe . (h r)

W  U B IE G Ł Ą  n ie d z ie lę  u l i ­
c a m i m ia s ta  p rz e m a s z e ro w a ło  
o k o ło  20 d r u ż y n  s a n ita r n y c h  
P C K , k tó r e  z a in a u g u ro w a ły  
T y d z ie ń  C z e rw o n e g o  K rz y ż a . 
P o  p rz e m a rs z u , na  s t r z e ln ic y  
n a  T u r z y n ie  o d b y ły  s ię  e l i ­
m in a c je .  P ie rw s z e  m ie js c e  
w ś ró d  d r u ż y n  s z k o ln y c h  z d o ­
by ło * L ic e u m  W y c h o w a w c z y ń  
P rz e d s z k o l i ,  a d r u g ie  p r z y ­
p a d ło -  w  u d z ia le  Z a s a d n ic z e j 
S z k o le  O d z ie ż o w e j.  Z  d r u ż y n  
„ d o r o s ły c h ”  za n a jle p s z ą  u -  
z n a n o  d r u ż y n ę  S z c z e c iń s k ic h  
Z a k ła d ó w  W łó k ie n  S z tu c z ­
n y c h ,  a d r u g ie  m ie js c e  p r z y ­
z n a n o  d r u ż y n ie  D O K P .

N a  z d ję c iu :  b ia łe  k o lu m n y  
P C K  d e f i lu ją  u l ic a m i m ia s ta .

(hs)
F o to :  C ie ś la k

CYRK
przyjechał!
A  W IĘ C  z n o w u  m a m y  w  

S z c z e c in ie  c y r k .  T y m  ra ze m  
o d w ie d z ił  nas w a r s z a w s k i 4- 
m a s z to w y  c y r k  „ A S ”  z o b ja ­
z d o w y m  z w ie rz y ń c e m  n a z a ­
p le c z u . M ia s  e c z k o  c y r k o w e  
r o z lo k o w a ło  s ię  na p la c u  
p r z y  u l .  R o o s e v e lta  i  B u c z k a .

P ro g ra m  a t r a k c j i  z u d z ia ­
łe m  w y b i t n y c h  a r ty s tó w  c ze ­
c h o s ło w a c k ic h , ru m u ń s k ic h ,  
n ie m ie c k ic h  i k r a jo w y c h  z a p o  
w ia d a  m . in .  o r y g in a ln ą  t r e -  
s a rę  b e r b e ry js k ic h  lw ó w  i 
a f r y k a ń s k ic h  s z y m p a n s ó w . P re  
m ie r a  ju ż  w  ś ro d ę , 12 hm . 
C y r k  d a je  p rz e d s ta w ie n ia  co 
d z ie n n ie  o g. 19, a w  n ie d z ie ­
le  i  ś w ię ta  d o d a tk o w e  o g-

W A R T O  d o d a ć , że c y r k  
,A S ”  p o w ró c i ł  w ła ś n ie  z z a ­
g ra n ic z n e g o  to u rn e e  i  c ie s z y ł 
s ię d u ż y m  p o w o d z e n ie m  w 
B e lg i i ,  Iz r a e lu ,  Z w ią z k u  R a-

,u ; „ t i  y R D |

zawofówaT

"W C Z O R A J  n a  Ż e le c h o w ie  
p r z y  u l .  R o e n tg e n a  27 p o p e ł­
n i ł  s a m o b ó js tw o  p rz e z  p o w ie ­
sze n ie  3 8 - le tn i J , n  P . O k o ­
lic z n o ś c i d e s p e ra c k ie g o  k r o k u  
b a d a  m il i c ja .

D W A  W Y P A D K I  U T O N IĘ ­
C IA :  w  je z io rz e  G łę b o k ie  u -  
i o p i ł  s ię  1 1 - le tn i J a n u s z  W . 
zam . p r z y  A l .  J e d n o ś c i N a ro ­
d o w e j 21. D r u g i  w y p a d e k  
m ia ł  m ie js c e  w  J a ro s ła w c u , 
g d z ie  u to n ę ła  w  cza s ie  k ą p ie  
l i  1 3 - le tn ia  W ie s ła w a  K .

W  G O L E N IO W IE  p r z y  u l .  
C ic h e j 3 w p a d ł d o  c e b rz y k a  
z  w o d ą  2 - le tn I  S ta n is ła w  N . 
N im  n a d e s z ła  p o m o c , c h ło p ­
c z y k  u to n ą ł.

W  B IU R Z E  p r z y  u l .  R a d ó w  
s k ife j 7 o d  n ie  w y łą c z o n e g o  że­
la z k a  p o w s ta ł p o ż a r . S p ło n ę ­
ła  część w y p o s a ż e n ia  b iu ra .

P O G O D A : z a c h m u rz e n ie  u -  
m ia r k o w a n e ,  s k ło n o ś ć  d o  p rz e  
lo tn y c h  o p a d ó w . T e m p , d o  
22 s t. W ia t r y  s ła b e  z k ie r u n ­
k ó w  z m ie n n y c h .

(ap)

„Kolorową kredą o ftiryre"

KAMIENNEOBRAZKI
Z O R G A N IZ O W A N Y  w  ubiegłą niedzielę praez 

Szczecińską T e le w iz ję  i redakcję  „K u rie ra ” kon­
kurs d la  dzieci —  „Kolorow ą kredą o A fryce” spot­
kał się z w ie lk im  zainteresowaniem  naszych najm łod  
szych plastyków. K andydatów  było o w ie le  w ięcej, 
niż ustalonych zgłoszeń. Ostatecznie w  konkursie  
w zięło udział 48 dzieci w  dwóch grupach —  od lat 
4 —  6 i  od 7 —  10.

ż a  m a la r s k ie  p łó tn o  p o s łu ż y ł 
a s fa lt  (p ię k n ie  w y m y t y  p rz .tz  
M P O ) A l .  A r m i i  C z e rw o n e j,  
n a  k ó r y m  k a ż d e  z d z ie c i r y ­
s o w a ło  k o lo r o w y m i  k a w a łk a  
m i k r e d y  s k o m p o n o w a n y  
p rz e z  s ie b ie  o b ra z  te m a ty c z ­
n ie  z w ią z a n y  z A f r y k ą .  D z ie ­
c i r y s o w a ły  z. o g ro m n y m  
Z a p a łe m , d o p in g o w a n e  z resz ­
tą  m o c n o  p rz e z  b a r d z ie j  c h y  
ba  jeszcze  'z g o rą c z k o w a n e  
m a m u s ie .

R y s u n k i b y ły  na  o g ó l s ta ­
ra n n e  z t r a f n ie  d o b r a n y m i 
b a r w a m i i  s p o tk a ły  s ię  z 
ż y c z l iw ą  oce n ą  j u r y  w  o so ­
b a c h  z n a n y c h  s z c z e c iń s k ic h  
a r  y s tó w  - p la s ty k ó w  G u id o  
R E C K A  i  Ł u k a s z a  N IE W I-  
S 1 E W IC Z A . R a z iło  t y l k o  t r o ­
ch ę  z a s a n a w ia j jc e  p o d o b ie u -  
s w o  w ię k s z o ś c i r y s u n k ó w  
p rz e d s ta w ia ją c y c h  p a lm y  i 

ta ń c z ą c y c h  M u r z y n ó w  w  „ c h a  
r : i k ‘ c r y  s ty c z n y c h ”  s p ó d n ic z ­
k a c h . A le  lo  ju ż  c h y b a  w i ­
na  s z k ó ł, k 'ó r e  w  sposób 
n ie c o  p r y m i t y w n y  za p o z n a ją  
d / . ic c i z A f r y k ą .

Z w y c ię z c a m i k o n k u r s u  zo - 
s 'a ' t  — w  g r u p ie  s ta rs z y c h  
Z d z is io  S R O K A  i w  g r u o ie  
. .m a lu c h ó w  — J a c e k  K U C IŃ ­
S K I .  k tó r z y  o 'r z v m a li  w  
n . -e ro d ę  p ię k n e  a f r y k a ń s k ie  
s z k ic e  f .  N ie w is 'e w ;cza  I za ­
b a w k i .  W s /y s tk ie  d z ie c i do - 
s a iy  u p o m  n k i w  p o s ta c i c le  
k a w v c h  k s ią ż e k .

W s z y s tk im , k tó r z y  p o m o g li  
n a m  w  z o rg a n iz o w a n iu  k o n ­
k u r s u , .  s z c z e g ó ln ie  ju r o r o m  
i  m ło d z ie ż y  z L ic e u m  P la s ­
ty c z n e g o  a ta k ż e  d y r e k c j i  
M P O . O k rę g o w e m u  Z w ią z k o ­
w i  L e k k 'e j  A t le t y k i  i  K o m e n  
dz.! e R u c h u  M o  —  se rd e c z n ie  
d z ię k u je m y !  (kg )

F o t .  S t. C ie ś la k  
Z d o b y w c a  I  m ie js c a  w  g ru  

p :e d z ie c i s ta rs z y c h  — Z d z is  o 
S ro k a  o t r z y m u ie  n a g ro d ę  z 
r ą k  G u id o  R e cką .

Sprawa „Mańki"
W  Z W IĄ Z K U  z za m ie s z c z o ­

n y m  w  „ K u r ie r z e ”  (28 m a ja )  
a r ty k u łe m  „ A R K O N K A  D O  
G Ó R Y  N O G A M I” , o t r z y m a l i ­
ś m y  w y ja ś n ie n ie  z d y r e k c j i  
Z a k ła d u  E n e rg e ty c z n e g o  w  
s p r a w ie  p o d łą c z e n ia  n a  bu d®  
w ę  e n e r g ii  e le k t r y c z n e j,  z  
k tó re g o  w y n ik a ,  że p r ą d  p o d  
łą c z o n o  w  d n iu  17 m a ja  a 
w ię c  g d y  u k a z a ł s ię  w s p o m ­
n ia n y  a r t y k u ł  — „ A r k o n k a ”  
m ia ła  j u ż  e n e rg ię  e le k t r y c z ­
ną .

O tr z y m a l iś m y  ró w n ie ż  p is ­
m o  z  R a d y  Z a k ła d o w e j  Z Z P P iS  
p r z y  P r e z y d iu m  W R N  w  s p ra  
w ie  prsh : s p o łe c z n y c h  p F a co w  
n ik ó w  W R N  p r z y  b u d o w ie  k ą  
p ie l is k a .

R a d a  Z a k ła d o w a  w y ja ś n ia ,  
że p r z y  p ra c a c h  t y c h  w z ię to  
u d z ia ł w  s u m ie  185 łu d z i,  p r a  
d u ją c y c h  p rz e z  4 d n i .

K r y ty c z n e  u w a g i r e d a k c j i  
d o ty c z ą  t y l k o  d n ia  15 m a ja  
b r .

' / f i

S T U D IU M  N a u c z y c ie ls k ie  I  
u p r z e jm ie  z a p ra sza  d o  o b e j­
r z e n ia  d o ro c z n e j w y s ta w y  d<* 
r o b k u  s tu d e n tó w  S N  w  z a k r e ­
s ie  p r a c y  rę c z n e j i  w y tw ó r  
czośc i p o m o c y  n a u k o w y c h ,  
k tó ra  c z y n n a  je s t  c o d z ie n n i®  
d o  14 c z e rw c a  w  go dz . 16— 
19 w  a u l i  SN  p r z y  u ł .  T a r ­
c z y ń s k ie g o  1 (z w ie d z a n ie  w  
g o d z in a c h  p r z e d p o łu d n io w y c h  
je s t  ró w n ie ż  m o ż liw e  p o  u -  
p r z e d n im  z a w ia d o m ie n iu  te le ­
fo n ic z n y m  —  n r  346-21).

S Z C Z E C IŃ S K I O d d z ia ł P o l­
s k ie g o  T o w a rz y s tw a  E k o n o ­
m ic z n e g o  z a w ia d a m ia ,  że z 
d n ie m  l  c z e rw c a  b r .  S e k re ­
ta r ia t  Z a rz ą d u  O d d z ia łu  z o ­
s ta ł p rz e n ie s io n y  d o  K lu b u  
P r a c o w n ik ó w  N a u k ;! i  E k o ­
n o m is tó w ,  u l .  W ie lk o p o ls k a  
19.

12 B M . o go dz . 9 o d b ę d z ie  
s ię  p r e le k c ja  in ż . A d a m a  K a r  
w o w s k ie g o  z G d a ń s k ie j P r a ­
c o w n i B u d o w n ic tw a  P r o t o t y ­
p o w e g o  p t . :  „ Z  p r o b ie m ó w  
k o n s tr u o w a n ia  i  p r o je k to w a ­
n ia  m ie s z k a ln y c h  b u d y n k ó w  
p r z y k ła d o w o  -  o s z c z ę d n y c h ”  
o ra z  p r o je k c ja  f i l m u  ,,B u d ó w  
n ic tw o  m o n o li ty c z n e  w  G d a ń  
s k u ” , o rg a n iz o w a n a  p rze z  W a  
je w ó d z k i  Z a rz ą d  D B O R  1 
P Z IT B .

Ścigana
listami gończymi

ukrywaia $lą
przez 4 lata
W  m a rc u  b r. u ję to . E ry ­

kę  R y c h tc r ' ze Szczecina, 
ściganą lis ta m i gończym i 
szczecińsk ie j P ro k u ra tu ry  
od 1959 ro k u , za nadużyc ia  
p ope łn ione  w  sk le p ie  M H Q  
Odzież, n r  225.

E. R y c h te r oskarżona  j e s t  
o p rzyw łaszczen ie  p ra w ie  
850 000 z ł. P ro w ad zą c je d ­
no ze s to isk  w  sk le p ie  223 
p rzy  k tó ry m  podczas rem a 
nen tu  u ja w n io n o , o lb rz y m ia  
m a n ko , E. R y c h te r na-* 
ty c h m ia s t p o rzu c iła  . p ra ­
cę w  sk le p ie  i  u k ry w a ­
ła  się przez 4 la ta , aby 
u n ik n ą ć  o dp ow ie dz ia ln ośc i 
k a rn e j.  W  m iędzyczasie  od 
b y ło  s ię  postępow anie  ka r-, 
ne p rz e c iw k o  in n y m  . p ra ­
c o w n ik o m  tego sk le pu , a 
SDrawę E. R y c h te r w y łą czo  

P rzes łuchana  po je j  
u ję c iu , oskarżona  n ie  p rzy  
zn a je  się do n adużyć, tw ie r  
dząc m. in ., że do to w a - 
ó w  i  kasy  s to iska  m ia ły  

dostęp ró w n ie ż  in n e  osoby, 
spośród personelu . R ozpra  
wa w yka że , czy w y ja ś n ie ­
n ia  te  o dp o w ia d a ją  p ra w ­
dz ie , (y )

m m m


